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(Reform i o ruskich boryte‘v n ,  —  Polecy .ejali- 
dci genewscy i ich organ Przedświt. —  Nowoje 
W rtm ia  o Litwie. — Berlińska i wiedeńska pól* 

urzędowa prisa wobee podróiy Giersa. —  Pomyśl 
ne wiadomości zie SsJąasks anstrjackiego. —  Biedę* 
ee wiadomości przedlitaf> akie. —  Z wiedeńskiego 
zgromadzenia śródmiejskiego. —  V7 sprawie dro

bnego handlu.)

Jak Reforma piszą, administrację ruskiej 
lwowskiej dyecezji, skutkiem telegraficznego po
lecenia, (dd. .no cufrsganowi Sylwestrowi Sembra- 
towiGzowi. Metropolicie przyznano tylko 12.000 
rocznej pensji bez żalnych zwrotów rzekomych 
wydatków na meliorac<e. Metropolita przygoto
wuje się do rychłego wyjazdu do Bzymn.

Do Wet* freie Pi et je donoszę ze Lwowa: 
Bozprawa kwsacyjna skazanych w procesie o 
zdradę stanu za zbrodnię zaburzenia spokojności 
publicznej: Naumowicza, Płos.cańskiego, Zału
skiego i Szpusdia, odbędzie się w styczniu. 
B.tera objął radca dworu Bfcwicz, Es. Naumo* 
wier który zostaje na wolności na zasadzie zło
cenia kaucji, ma bjć przeniesiony ze Skałatu na 
ipne probostwo, jik  jedni utrzymują. Według in
nych. konsystorz miał go już zawiesić w pełnie 
niu funkcyj kościelnych. Prowodyr moskalofilów 
sprzedaf swój majątek nieruchomy i ruchomy, co 
spowodowało starostwo do oznajmieni! n.mie 
stnictwu, ii  uczynił to z powidu zamierzonego 
przesiedlenia się do Moskwy. Z tego powoda n- • 
mieśtnictwo z -dało od sądu karnego ro z u m  
aresztowania Naum«wicza sąd jednak odmówił 
iądaniu f  1 .Izy politycznej.

mentem, tak  i chłop n asi. D&iemne Dędą wszel
kie pokusy socjalistów o zyskanie dla swych pla
nów ludu wiejskiego.

Ale przypomnienie roku 1846 przez autora, 
wzywanie socjalistów w Galicji, aby w jego 

ślady idąc podburzali włościan, przedstawia całą 
ohydę polskich socjalistów gen, wskich, których 
organem jest Przedświt.

Nowoje Wremia rozpoczęło drukować szereg 
artykułów pod tytułem „Czego teraz potrzeba w 
>ólnocno • zachodnim kraju to znaczy na Li

twie. W dzisiejszjrm numerze przynosi nam pierw
szy artykuł z tego szeregu, poświęcony apologii 
! Jurasie a Wieszatiela. Wykazuje *ęc, >e był 
to człowiek „wprawdzie dziki", ale za to wielki 
patrjeta moskiewski, a nadewszy: l . j  zasługują
cy n najwyższy szacunek z tego względu, że 
Bz całego serca nienawidził panór polskich *
I łodnosi przytem między inneini to, że Murawiew 
wynalazł formułkę, która tak błogie odniosła re
zultaty dla sprawy moskiewskiej, iż „buntującą 
się szlachtę polsk trzeb! bić po kieszeniach* i 
po wypróżnieniu ich wieszać na szubienicy.

Ale pomijając te wszystkie wstrętne wywo 
dy mopkit askiego pism  malujące jego własną 
dzikość, podnieść wypada wstęp rzeczonego ar
tykułu. Z niego bowiem dowiadnjemy się parę 
ciekawych rzeczy. Więc naprzód to, ie  pomimo 
wszystkich formułek i  sposobów Mnrawiewow- 
skich, „moskiewskie życie na Litwie stoi jeszę~e 
na bard- o niskim poziomie*, co ma znaczyć, iż 
Litwa dotąd nie jest zmoskwiconą. Następnie, 
że ze wzglęln wł/śnie n°. ten słaby roawój mo 
skalizmn na ziemi litewskiej, obós pauslawisty 
czny pragnie obdarzyć cen Kraj sw to rską rewi
zją. jJe  widocznie miejscowi „djejatiele* nie 
czą sobie tego, bo wtedy rr,zystkie ich łajda
ctwa wyszłyby na światło dzienne.

Wreszcie zapowiar> Nowoje Wremia, że

W Genewie wychodzi polskie czasopismo 
socjalistyczne Przediwit. Szczególniejszą swą u- 
wagę zwróciło ono na Galicję, gdzie usiłuj! pro 
wadzić JKÓpigąndę, Ją kiego .od^c.ju jest ta pro
paganda, dowadzi najlepiej artykuł w ostatnim 
nuiue z< z d. 5. listopad* i«82 pod tytułem: 
„Warunki utworzenia Stronnictwa ludowego w 
Gatićji.4 Autor zwątph biusznie, aby w Galicji 
gdzie nieme prawie żadnych fobryk, a wiec i 
amin robotników fabrycznych, dała się wytwo- 
tfyć partja rocjaiistyema robotnicza, jak Pa 
ryin, w Wiedniu, w Czechach itp „W Galicji— 
pi — kilkanaście drobnych zakładów w Era- 
konie, we Lwowie i innych miastach, nie do
starczą nam dostatecznych sił do utworzenia w 
ki-ąju silnego stronnictwa robotniczego.* I  wy 
wodzi dalej, że v nas robotnicy warstatowi eier 
pią nędzę wraz r  swymi patronami tj. majstra
mi i nie mogi myśleć o poprawieni egzysten
c ji,'tle  jedynie i majstrom i Czeladnikom chodzi 
o egzystencję wobec konkurencji rielkiego prze 
mysłu zagranicy.

Wubec tak smntnych aspektów dla Sucjaliz- 
mu w Galicji, antor pro jonuje szerzyć kollekty 
wizm tj socjalne z&hi dy między ludem wiejskim 
rolniczym. Ale radzi nie od razi do tej propa 
ganiły pmstępywać, lecz pierwej podburzać ii 
wiejski rolniczy przeciw szlachcie, obiecywać i 
odebeauie szlachcie z i e m i ,  l i s ó w  i p a s o  
w y s k ' A gdy niezadowolenie, anarchię ziąd się 
wywoła, wtedy zręcznie aplikować mu zasady 
ko Jektywizmu!

Widźć, i« autor ten pojęcia niema o istotnych 
stosunkach wGalfcji. Już z hasłem: Lisy i p isr- 
wyska! wyprzedzili byli socjalistów genewskich 
domjrodni nasi moskalolile, i to bardzo wj ywo 
wi u ludu, bo wj stępujący w sutannie A je 
dnak r r ,  osiągnęli celu. Ledwie gdzieniegdzie, 
to na chwilę tylko zdołali pojedy«cze indywidua 
obamaucić Dzisiaj już tern hasłem ludu nie pora 
sży- Jest uno zupełnie zużyte w Galicji.

Jako a„wóf że się myśl autora powiedzie, 
przytacza on rok 1846 w Galicji. Jeżeli wtedy lut 
wiejski dał się pociągnąć rządowi, to i teraz nda 
się socjalistom pociągnąć go zt sobą! Co za nie- 
znajomóść stosunków I Lud słowiański u ogóle 
idzie za wsadzą, która jest u Btoru, a pójdzie 
teraz na nią, gdy mu każe łapać socjalistów 
,Tnieśmy mieli tego przykłady w Galicji. I  trze 
ba być bardzo zailepionym, aby myśleć można 
ie  chłopowi naszemu, posiadającemu ziem.“ 
dom, zdoł- ktoś zaszczepić zasadę, ażeby wła 
sności swej zrzekł się i odaał ją państwu 1 Jak 
w całej Europie, włościanin posiadający i upra 
wiąjący ziemię, jest najkonserwatywniejszym ele

poacŁ-s przyszłej sesji Rady paistw* przyjdzie 
i»od obiady projekt wypracowany jeszcz«J przez 
jen. Albe&yfiskiegi w czasie, kiedy ten jenera' 
oyi gubernatorem Litwy. Projekt m  „ma na 
celu — powiada mosk.ewskie pismo— złagodzić 
niektóre surowe ustawy wydane po powstaniu 
przaz jen. Marawiewii a zmierzając^ do nguia- 
u.nia Polaków, przedewszystkiem zaś dąży do 
zniesienia ustaw] z 10. grudnia i865 « , zakazu 
jącej Po nkjm nabywania dóbr ziemskich Zn*- 
sztą, dodaje Now. Wremia, ustawa ta jest pra 
’ rie już dzisiaj ignorowaną, bo jak wi.domo Po 
lacy wszędzie nabywają dobra, choć tylko pou 
ohcem naiwilkiem.*

Byłoby też rzeczywiście już ta czasie, żeby 
carat zniósł tę ustawę, która, jak to wiemy do
brze, nie przyniósł pod wjrgWem politycznym 
żadnego rezultatu korzystnego dla Moskali; pod 
wzglądem ekonomicznym przynosi uszcze1 bbk za
równo Moskalom j e i Polakom, bo sztucznie 
obniża wartość riemi i ’ całym kraju; a wresz 
cie pod względem jurydycznym jest nonsensem, 
dlatego tylko mało bijącym w oczy, że na tle 
moskiewskiego ustawodawstwa, ć.^ąd pełnego 
azjatyckich pomysłów, najpotworniejszy jurydy
czny pomysł wyraźnie odbijać nie może.

W niemieckiej pra>ie pełno rozumowań na 
remat podróży Giersa. Najcharaktery-^ czniejszą 
jest jednak ta okoliczność, że dotąd Nordd. Allg. 
Ztg. ignoruje kompletnie przybycie Giersa do 
u-.-lina. Zanotowała jego przyjazd w kronice 
wypadków bieżącjch jako rzecz podrzędną, bez 
politycznego znaczenia. Ażaliż więc organ Bie
rnat ka w samej rzeczy nie przypisuje żadnej 
wartości do wędrówki moskiewskiego ministra? 
czy może tylko uważa za potrzebne udawać, że 
ją  sobie lekciiwafey ?

W Wiedniu nie wiele także robią sobie z 
zapowiedzianej wizyty Giersa. W sferach decy
dujących m iarą podrzędną przypisywać do niej 
wartość, skoro Stara Presst, organ ućywany 
nieraz do ennncjacyj w sprawach tego rodzaju, 
w artykule wstęp , m vooi stare rozróżnienie 
między Moskwą uficjalną a nieoficjalną, i po
wiedziawszy, że Giers jest reprezeitantem i wy
słańcem Moskwy oficjalnej, dodaje tak : „Trzeba 
jednak pamiętać, ie  irtnie;ą inne prądy, nietuz 
biegnąei. równolegle z oflejauemi a nieraz krzy
żujące się z niemi i działające oficjalnym na 
■repa* Ignorować je byłoby < ptymizmem kary
godnym, w łasicza ‘ 3raz, gdy wewnętrzny stan 
caral . znaj kji się szc*e w okresie chorobli
wej fermentacji, podobnej bardziej do procesn

gnicia niż do rekonwale*cencji. Przyszłość jest 
tedy niepewną. Bo któż wie co ona nam przy
niesie: czy wzajemne sparaliżowania się wrogich 
żywiołów, czy też nowe katastrofy, podobnie 
si ras cne jak te, Ltóre jnż Moskwa przebyła ? To 
ednak jest pewnem że te wewnętrzne konwul

sje caratu grożą nieberpteczeństwem dla jegt są
siadów, bo albo zmos»ą rz^d moskiewski do wiel 
kiej wojny, jako środka, mającego p m z  pu
szczanie Lewi obniżyć guiaezkę wewnętnUą, al 
bo tez przełtW ą wwzystkle gronie i ramy i 
prreleją się jako bałwary nihilistyczno rewela
cyjne poza granice cara-i “

Ze Szlązka słychać dotychczas tylko i  Opa
wy i Bogamina o oporo sądów prrrc u języko
wemu rozporządzeniu ministra sprawiedliwości; 
sądy w Cieszynie, Jabłonkowie, Strumieniu i 
F h  Iku przyjmują podania polskie i cieskia, i 
według oświadczenia sędziów nadal także przyj
mować będą; % Bit ska i F rysztatn niema je
szcze wiadomości. Mamy nadzieję, że lad nie 
odstąpi od swego p ri wa, a dla ułatwienia mu w J - 
ki wydali patrjoci cieszyńscy krótkie pouczenie, 
jak ma w sąd«ch Lronić pr»w swego języka, 
tudzież aby adwokatów zmuszał do układania v 
języka polskim podań sądowych. JeżeL w sądo
wnictwie r*ecz ta się utwierdzi, to tentoni na 
żaden spo°ób r i* będą nogli wojować xarznTem, 
że samaż ludność słowiańska na Szlązka pra
gnie "-tyrania języka niemieckiego, i tern ry
chlej dobije się ora równouprawnienia także w 
szkole i urzędach administracyjnych.

W tym ostatnim wrględzie lndność pod

Siewodnictwem czujnych patrjotów nie zasypia. 
[iedaw« i temu Silesia, Beuist ke Zeitung i 

Nowa Presse doniosły, ie  wójci z okolicy Cie
szyna oświalczają się przeciw dopuszczeniu j ę  
zyka polskiego w urzędach politycznych. Pó> 
wstała ztąd jednak hurza, dla teutonów wielce 
niemiła Dotycheza przepuszczano tego rodza
ju kłamstwa, ale gdy to zawsze »zkodę jakąś 
zrządzało sprawie uarodowej, więc uchwalono 
spr "aLiowae to najświeższe kłamstwo, i mied y 
dniem 15. a 18 biu. wójci energicznie zażądali, 
aby owe donjesienie sprostowano, inaczej bo
wiem zażądają iute.wencji proknratorji. Doty
czące sprostowanie ma się pojawić w dzisiejszym 
nnmerzb Silesii

Jwoją drogą patrjoci .aczeli dochodzić, kto 
w obieg puścił i do Wiednia rostelugrafował 
owe zlunstwo, i docieczono, że był. to nmyślna 
sprawka, t cela itamai ienie wtadz rządowych 
w Opawie i Wiednia. Na najbliższym „amtsta- 
gn* wójtów "  Cieszył. /  ma l yć ta  spi iwa je
szcze raz podniesioną Na Jkażdy sposób jnż i ei, 
eo wierzyli tentonmn, . j M f i i < »  zei wego za
ślepienia. Nadto domaga się lud od wójtów, aby 
na wimtsł*gjch“ ożywali ojczystego języka, co 
też, jak tn zymy nastąpi.

Gwiazdka Cieszyńska ud dłnższrg') czasu po 
daje protokoły o farszowaniu podpisi v na tak 
zwanej petycji Obratschajowskiij, dwa lata tema 
do Bady państn a wniesionej. Sądownie skonsta 
towano, że podpisy owe były albo wprost ifa 
szowane, albo wyłudzone skłutnan^ pogłoską, że 
Uzesi, mimo że dostaną czeskie gimna-jum w 0- 
pawie żądają nadto, aby i w C.eszj Łskiem za
prowadzony był język czeski. Popro/tu, szczuto 
Poli»;ów przeciw Czechom, a Czechów przeciw 
Polakom

Duj iesienie Wiener A lg . Ttg,, że rząd przy
gotowuje projekt dalszej retormy rajchsratoWej 
ordynacji wyborczej, jest poniekąd nrlne. Bząa 
wnie'ie tyl ) projekt reformy wyborczej co do 
pnedmieść i przyległości wielkich miest, które 
będąc wcale miastami, dotąd należą ćo knrj 
wiejski'i Dalsaa reforma zatem mnsi wyjść od 
prawicy.

Do Nowej Pressy telegrafują z Gncu, żeje 
dnego z tamtejezycn profesorów, Wintera pocią 
gano pized sąd pod zarzutem obrazy majestatu 
popełnionej na ostatnien zebraniu gradeckiego 
„DeuUicher Verein*, ie  jednak śledztwo zastano 
wiono.

Z powoda rozwiązania zriomadzenia „Czy 
telni niemieckiej* słuchaczów techniki, odbyło się 
drugie zgromadzenie d. 20. b. m Żalono starłj 
się obie p a rtji: germańska antiżydowska, i dąjcz- 
n»cjonalna, do której żjdków przypnszczono. 
Znowu wołano: „precz z ż rdam ir jjueo bezczel
nie przypisujący:^ sobie prawo reprezentowania 
niemiectwa.

Mamy jnż szczegóły ze sgromadzenia, zwo
łanego przez posłów śródmieścia wiedeńskiego. 
Zgromadzenie to miało być taranem najcięższym 
przeciw rządowi, przeciw prawicyi przeciw wzma
gającej się tor** bardziej we Wiednia opozycji 
przeciw lewicy i żydom Umysiono zebrać biło 
swoje lUMpoufniejsze, wyborców i niewyborców z 
całego Wiednia, i dlatego l»ł»xywic ogłosili 
czterej posłowie, że zwołują zgromadzenie wy
borców, i to jedjnie z śródmieścia, aby nie przy
puścić nikogo z obozu przeciwnego, a mając 
kontrolę w swoim ręka, przypuścić natomiast 
każdego zwolennika wyborcę i niewyborcę Tę 
nntę jeanrk odsłoniła policja a do powszeenne. 
wiadomości podała Wiener ARg. Ztg. Zmuszeni 
zgłosić w policji zgromadzenie jako ludowe, 
w ponownych doniesieniach w dziennikach ie iia- 
kowoż ogłosili je zców jako zgromadzenie wybor
ców. Zaiazem odsłoniło się jako fałsz doniesie
nie Nowej Pre»tg, że dr. Kuranda dla słabości 
nie h* iiie  mógł przedstawić się wybojom — 
uył Ł^riem w sobotę obecny na otwarciu nowej 
żydowskiej kuchni ludowej na Łeopoldsztadzie. 
T J t więc, jnż przed bitwą główny z tych po
słów zbiegł z szeregu.

Newa Prute, nie wiedząc, co napisać o re
zultacie zgromadzenia, tak okropnym dla jej o- 
bozn, użyła wybiegu i napisała taki artykuł, że 
, [o skonfiskować musiano. Ale zawsze pozostało 
, ej sprawozdanie kronikarskie, i ciekawych się 
w niem rzeczy doczytujemy. Oto czterej posło
wie już przed kilkoma dniami udali się do dele
gacji Bady miejskiej z prośbą, aby zwlłałt. wy- 
lorców; delegacja jedniik odmówiła, oświadcza

jąc, ie  uigóy jesreze nie było podobnego żąda
ni*; że zresztą nie chce się narazić n* tę nie 
irzjjemność, iżby jej lewica Bady miejskiej wy- 
;ykała, że zajmuje się sprawami jakiegoś stron
nictwa. Następuje opis, jak policja nie dopuściła 
-■gionaJ r< u  wyborców bez osobistych zapro
szeń, jak dr. Weitlof przystał wreszcie na zgło
szenie zgromadzenia Indowego —- i ja t  o tern 
organa rządowe (!!!) roztrąbiły publiczności.

Lewici aki pcaobno sądzili, że ada dę  im 
ortelami nie dopuść'/ na zgromadzenie takich, 

którzy się /m nie -podobają — albowiem jak N. 
Pr. ‘ tm . dmosi, dało u wejścia „cztero-jb wo
źnych magistrackich, którzy mieli zlec^rfe, kon
trolować, ei wchodńąty są wyoorcami ze śród
mieścia. Niektórzy też z wyborców żądali od 
policji, aby p„wny< h 'udzi nie przypuszciaca 
Łle policja odpierała, że to zgromadzenie ludo
we, więc wstęp każdemu r  lny, o czem też i o 
wych woźny ab kategorycznie zawiadomiła “

Zgromadzenie było * Wołane na g. pół do 7. 
— i rzeczywiście około tego czu a  przybył głó 
wny zastęp ferwaltnngsratów, bem ieró ir, gieł- 
dziarzy, al tylko część się dostała do środka, 
albowiem obozy przeciwne wjzo ileb stanów ju t 
przed g. 6. pozajmowały przeważną część s-li, 
i to w rożnych pozycjach strategicznych, jak 
się żali Nowa Pr~. sa — nawet „Czad i Pola
cy* (!!!), a naturalnie i Kronawetter. i pro wody- 
ry antisemiecy Zeibonl, Holubek i bchónerer.

Chcieli przeto lewiczaki jaz przed otwarciem 
zgromadzenia wywołać burdę, al y pod tym pre
tekstem cofnąć je — ale nadaremnie. Zwłaszcza 
robotnicy wołali „karność!* i aż do końca za
chowali karność. Inicjatorowie, widząc, że spraw 
ka i ę nie udała a nie cucąc sami ‘ciągnąć na 
si we zarzutu zbiśgostwa, m 'egali na komisarza 
policji, aby udroczyi zgromadzenie, ale ten, we
dług N. Pr., odparł, że to nie jego ’zecz. a po
słowie jeżeli chcą odroczyć, niechaj sami za
wiadomią o tern zebranych.

Wyszedł tedy poseł Hoffer, i powiedział: 
„Ja i mai koledzy zwoJUiśmy wyborców... (Gło
sy: Ełamstwo! to zgromadzanie ludowe!), ale 
szczególnym przypadkiem zrobiło się z tego 
zgromadzenie Indowe (Hak i wołanie S pfe, oszu
stwo, skandał!).. więc dzisiejsze zgromadzenie się 
nie odbędzie... i zastrzegamy sobie, naszych wy
borców osobno zaprosić.*

Ale tycb ostatnich słów jnż nie nłyszano w 
huku. Nawet zwolennicy lewicy zaczyn*ją wołać: 
„Co to, czy my uliczniki, że nas zwołano i te
raz okpiono ? Tchórze! Nikczemnicy! Boją się 
.stanąć ludziom do oczni Precz z takimi posła
mi I Precz z żydami !* Co wołali przeciwnicy, 
można sobie wyobrazić. Ale straszniejszy od te 
go potępien'a był podobno śmiech powazeenny, 
którym zraza przyjęto oświadczenie dr. Hoffera, 
że zgromadzan e się nie odbędzie. Huk i owe 
wołaniL dopiero po tym zabójczym śmiechu po 
wstały.

Wiener AUg Ztg, pisze: „Stało się coś, 
czego dotąd nigdy, nigdy jeszcze nie bywało 
w dziejach parlamentaryzmu anstrjackiego: po

stawie śródmieścia zdezertowali przed ludnością 
Wiednia!“

Dr. Erohawehra śród okrzyków wyniesiono 
na rękach z sali, i ogromny tłom udał się na 
zebranie klubu demokratycznego

Przed kilkoma dniami donieśliśmy o założę 
nin w Pi adze „Elnbu samoistnych kapców i prze
mysłowców*, stowarzyszenia, które bezsprzecznie 
wywrze wielki wpływ na stosunki ekonomiczne. 
Dzi’ii j możemy podać bliśsze szczegóły działal
ności klnbn. Od dłuższego czasn zajmuje się klnb 
nowelą do ustawy przemysłowej, a srczilgólną 
zwraca uwagę r . interesa drobnego kupiecUa 
(Wtarendetailb&ndler i  przeciwstawieniu do 
kupców hartownych). W noweli do astawy prze
mysłowe! drobni kupcy zostali zupełnie pominię
ci; klnb postanowił wystosować petycję do Ba
dy państwa, ażeby drobne kupiectwo wyraźaie 
wyłączyć z wolnego przemysłu, a przyłączyć do 
przemy, łn rękodzielniczego. W mrśl tego ma 
być w § 1.. projektu ustawy w ten sposób zde
finiowany drobny handel: „Jako drobny handel 
mają być nważane te przedsiębiorstwa handlowe, 
które wymagają fachowego i teoretycznego wy
kształcenia, r  których kupiec nabywa towary, 
przedmioty do użytku, utensylia, przedmioty lu
ksusowe itd. en gros, aby je potem w drobnych 
partjach bezpośrednio konsumentom sprzedawać.* 
Dalej ma wymagać §. 24. jaz od prowadzących 
rękodzielniczy przemysł, tak od drobnych kap
ców fachowego uzdolnienia Co się ty ety dowodn 
uzdolnienia piaze petycja: „Dowód uzdolnienia na 
lrty rozciągnąć i na drobny handel; uważamy to 
za jedną z głównych potrzeb drobnego kupie- 
ctwa, tylko bowiem ścisłe przestrzeganie tegu 
wymogu ideła podnieść nasze ćoejalne stanowi
sko, i drobny handel ugruntować na intelektual
nych i moralnych podstawach.

„Nie da się bowiem zapr. eezyć, że w skutek 
woj o ści przemysłowej wkradły się do drobnego 
handlu żywioły niefachowe ' uieuaciwe, któro 
wycisnęły na nim piętno szwindla i zdyskredytc- 
fa ły  wobec konsumującej publiczność’ njwnt fa
chowych i uczciwych kapców. Ażeby złe osunąć, 
trzeba miepowełane żywioły za pomocą ustawy 
usunąć z drobnego haUdln. Wreszcie, aby jasno 
można odróżnić drobny handel od grajzlersfwa, 
pjwinne być w ostawia wyszczególnione przed
mioty wchodzące w zakres drobnego handln.” 
Du petycji tej przyłączyli, się kupcy z 112 miast 
czeskich, zarówno Czesi jak Niemcy. Jasną jest 
rzeczą, że w pierwszej linii petycja „klubu* 
skierowaną jest przeciw żydom, a sprawa ta ze 
strony żydowskich centrałów natraf na energi
czną opozycję.

Kwnpontoitejt „Gaz. Nar.“
Warszawa d. 18 listopada.

(Sprawy szkolne. —  Nasza pokora. — Oblężenie.—  
P. Szymanowski i zores-i. Ooń. Wielk. — Świetna 

partja Si wera).

Z pewnym oporem m m m j powramć od 
czasn dc czasn do spraw szkolnictwa a nas, a 
powracać dla tego, że coraz goraaj ze sprawami 
temi się dzieje. Oto nowe rozporządzenie Apuch- 
tina leży przed nami, w którem ten niczem nie 
znużony diejatiel, wobec jakoby rozbudzonego 
ducha narodowościowego moskiewskiego przez 
Eatkowów i Aksakowów, poleca dyrektorom i 
przełożonym wszystkich szkół rządowych, aby 
od rodziców brali deklarację, i i  dzieci ich we
dług przepisanej modły ubierane będą. Jakaż to 
ma być ta  modła?... O ile wiemy, dotąd obowią
zującą je s t : granatowy mundur z białemi wy* 
poetkami, zapięty na jeden rząd białych gazików. 
To n . święto. Na codzieńzaś, czana zwyczajna 
bluza i pasek :>kórz.uny. Dla przykrycia głowy 
zwyczajna czapka granatów/ z oirłemi wypust
kami. Wszystkie dzieci uczęszczające do szkoły 
tak ubierane bywają i wszyscy rodzice starają 
się aby naczej odziewanemi nie uyły. Po co 
więc leklaracje wzmocnione z zastrzeżeniem, że 
wrazie n iezayrosow.nia się do przepisów oma
wianych, dzieci będą zi* szkoły wydalane! Nie 
rozumiemy! Trudne zaś nam uwarzyć komenta
rzom, w formie pogłosek rozchodzącym się po 
mieście Powiadają one bowiem, że po ściągnię
cia deklaracji, poleconem zostanie, aby dzisibji n
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DWA TEMPERAMENTY,
NOWELLA

przez

A  e r . . . .

(Dokońozehie.)

— Dziwna rzecz jak wyroznmowane teorje 
kruche są, kiedy im przyjdzie z rzeczywisto
ścią się spotkać. Samobójstwo uważałem za- 
wszi za pewien rodzaj tchórzostwa Tchórzem 
nigdy nie byłem, a przyj nszczim, że dziś in- 
negi wyjścia z położenia tego ni i masz. Resztki 
uezciwbści, jakie mi pozostały jeszcze, każą mi 
w ten sposób zakończyć tę całą historję. Eo- 
Dietę, która mnie szczerze cochała skazywać na 
ciężbi mękę przez czas, którego długość prze
widzieć się nie da ? — 2 mocy przysięgi i sa
kramentu ciągnąć ją przykntą do tego, który 
jnż jej nie kocha? skazywać ją na cały żywot 
opuszczenia i nędzy moralnej ? — nie — to by
łoby prawdziwą nikczemt nśjią. — Dużo jeszcze

niestety brakuje porz^ahowi społecznemu, ażeby 
się doskonałym nazwać miał prawo. — Jeśli 
się z drogi fćj usupećj. zapewne chwilowo po
żałuje -  potęskni — popłacze, ale czas, ten 
najskuteczniejszy lekarz, drieła sjego  dokona 
Zapomnienie... j ^lyne dolro, jakiego nikczem 
nik może wyczekiwać, będzie moim udziałem. 
Tam, w ojczyźnie roz; sie jiszczę ktoś, co 
jej cnoty ocenić potrafi i może będzie jeszcze 
szczęśliwa... Trzeba tak .. Chcąc być w porządku 
i w możliwej zgodzie a sumieniem w jderwezym 
zapędzi) postanowienia mojego nie wykonywa
łem. 7i_dałem sobie robotę, zmusiłem się do za
stanowienia i dsiś, po głębokiej rozwadze, wi
dzę ie  innego wyjścia nie ma.. O gdybyi on* 
jeszcze szczęśliwa oyć mogła!... Będzie -  jestem 
tego pewny

Wstał, podjął leżącą na kamieniach łatkę i 
wolno do bramy podążał.

— Boże m ój! wyszeptał zatrzymując się, 
gdybyż Żorżettę * «  jeszcze zobaczyć.

Wyszedł na bulwar i skierować się w stroLę 
obserwatorjnm. Musiało jnż być około jółnocy 
Cisza zalegała tę spokojną część miasta. Wy. 
szedł pod pomnik Neya, iluminacja jakaś 0ó v  
rzyła jego oczy, a to Prado, miejsce, gdzie stu
denci francuzi y na wielkiej targowicy ciała 
lu , kiego zaprawiają się do przyszłego życia 
OWe wyuzdane bale zawsze ma niesmht wielki

sprawiały, podniósł więc kołnierz i, nacisnąwszy 
kapelasz, przyspieszył kroku, żeby te wesołe 
tłnmy pominąć.

— 2V»w, natrę Polona:s — odezwał się głos 
dobrze ma zntny.

Nie mylił się, była to Zorżetta, na ramie
nia Moalet oparta. Poznai ją  dokładnie przy 
świetle latarni. Zadyszana była jakoś, rtpewn i 
tafioam rmęezona. Potargane włosy wychodziły 
zpod koronkowej chusteczki, a <a twarzy zda- 
wało ma się, że widzi ślady róża. Wzdrygnął 
się cały i mimowoli rię zatrzymał.

Czy pan byłeś także na b ak ?  — za
pytała.

— Nie — odpowiedział, a oburzenie jego 
rosło.

— My w* iśnie z bala wracamy. Przyjm 
pan jeszcze jed t radę od nwojej przyjaciółki. 
Baw się i bądź wesół — pamiętaj com ci za
wsze o wesołości mówiła -  i poszli

Solski i ta jak wryty.
— Jakto? — Żoi żetta — ona - na ba- 

‘ach i to jerzcze w BnlPer? —Poważny Moulet 
kankana z nią tańczy ? — Nie — to niemożli we. — 
Te bala to V ; samo co pijaństwo dla zrozpa
czonego — Jeden ikntek — wszak pijaństwo 
u  gorsie jeszcze drogi, aniżeli lekkomjńkość 
Wiednie. — Boże! — więc tei n.w et nie będę 
miał ponieść z sobą pociechy, że prawdziwa

wartość nowej, dawną mi miłość usunęła z 
serca?!

Tymczasem r4um go popychał - -  śpiewy 
g iy ie te h  i krzyki stndentcw większy jeszcz* 
chaos w myślach jego spraw iały.

Westchnął i powłócząc nogi do hotek się 
skierował.

Tu wra* • kluczem Wręczon * n_n liifó Spoj
rzał na wlre. i poznał rękę Amelki, W środku 
Dy łj tylko tó słowa.

„Wreszcie jestem  w drodze. W piątek będę 
w Paryżu, Czekaj mnie na banbofie — przyjadę 
przez Strasburg.

Twoja żona. Amelia.*
— A v ięc, w zystk.0 się złożyło jak nale 

iy, wymówił półgłosem, wchodząc do swego 
mieszkania. Zamierzone roboty dzisiaj skończone, 
Żorżettę widziałem, dzieje serca mojego dla tej 
która przyjezdna gotowe — małego tylko trzeba 
jeszcze dopisku. Zasiadł do roboty, ale mały ten 
dopisek fi wił aż do Jnia białego i rękopis w 
całej swej obszeriiości birdzo wyraźny, na koń
ca stawał się nieczytelny, bo łzy spada
jące na papier często x oczu piszącego- zalewa 
ły gorączkowe i pośpieszne pismo Skoro przez 
okrągłe okienko wbiegło światło Tłonennne, gru
by swój sekstern skończył, za c.eczętował i  %■ 
.*"88 na nim położył. PolAm ■zią* jeśiczo arkttót 
listowego papierń i na nin nakroślił te krótkie 
wyrazy:

„Amelio -  ieguam ciebie. Jesteś wolna i 
pamiętaj bądź szczęśliwa- jest to ostatnia moja 
prośba, którą przez reszty miłości dla mnie wy
pełnić musisz. Daruj, ze cię nie czekam na ban- 
hofie, załączone tutaj papiery, jeśli będziesz 
miała cierpliwość je przeczytać, objaśnią Gię; że... 
jestem bardzo daleko. Błogosławię cię, Ale
ksander.*

Ni dragi dzień wieczorny ligaro, który za 
pewien p aak t honoru wziął sobie naigrawać się 
z n  alej liczby wyd/Jedz czonych, nmieścił w 
szpaltach swoich długi ai tykał, zaczynający się 
od słów: Encore wn Palona**... i W n.kczencny 
sposób opowiadający o motywach samobójstwa 
człowieka którego trupa z ro z tri iskaną głow ą 
w lesie Bulońsk m znalerionu.

Biednego tmacza mki nie zrozumiał, może 
tylko: z czarnych oczu Anielki parę łez wsjół- 
crucia, przebaczenia ■ żalu spadło na jego mo
gił*

Kodec,



blusy poprzerabiać na moskiewskie kaftany na 
ukos zapinane, aby posprawi*ć długie buty i 
szerokie rajtuzy, wraz z barankowemi czapkami 
Strój ten ma podobno obowiązywać i nauczycieli 
szkół rządowych (może i elementarnych ? Daliby 
im chłopi!) Ozy rzecz powyżej opowiedziana jest 
prawdziwą, czy nie? Nie wiemy. W każdym ra
zie sam fakt powstawania podobnego rodzaju 
pogłosek, jest charakterystyczny* i gorszącym. 
Ale ezemu się tu dziwić?! Dzięki głosom tak 
zwanych .rozsądnych", o których takie wspo
mina i Morawski w ostatnim łamie swej „histor
ii", z taką głęboką pokorą i z taką bezwzglę
dną biernością przyjmowaliśmy wszystko, co z 
nami Moskale od roku 1864 wyprawiali i wy
prawiają, ie  tern coraz więcej dodawaliśmy i 
dodajemy im odwagi do nowych eksperymentów, 
dokonywanych na naszej skórze!... Bo prosię, 
czy ogół w czemkolwiek zaprotestował na serjo 
wobec zmian administracyjnych, sądowych szkol 
nych, religijnych?! Nie... Jeden jedyny rskt 
prctestu to ze strony unii podlaskiej. Ta prote
stowała i protestuje. To też dziś mimo że jej 
wydarli • proboszczów, do ostateczności jej nie 
chcą ani nieśmią Moskale doprowadzać. Co wię
cej, stojące wysoko figury oświadczają głośno, ie 
sprawa to kompromitująca dla rządu — że le
piej jej dać pokój. Cóż to zrobiło? Nic więcej 
nad podyktowaną chłopską twardością i chłop
skim zdrowym rozumem politykę opora, czynio
nego legalnemi drogami. Ale do tego, do cze
go chłop zdolny, czy ten tak uczony miejski i 
wiejski inteligentny ogół zdolny? Oto pytanie. 
Płakać na naukę naszych dzieci po moskiewsko, 
umiemy — ale nie posyłać ich wcale do szkół 
nie umiemy. Narzekać na przebranie służby ko 
lejowej po moskiewska potrafiliśmy, ale niesgo- 
dzić się na to przebranie aiepo trafiliśmy. Wy
myślać na sądy łajdackie moskiewskie też umie
my, ale nie pójść do tych sądów, a sądzić się 
polubownie, nie umiemy!...

Nie dziwmy się, że wobec tego Moskale ma
ją odwagę i będą mieli odwagę robić z nami 
coraz gorsze rzeczy. Na które my jak odpowia
daliśmy, tak odpowiadać będziemy opozycją po
między czterema ścianami gorzką i ciętą kryty
ką po cichu wygłaszaną. Tak samo oponował i 
krytykował patrycjusz rzymski Tybeijuszów i 
Neronów. Psa to warte !

Jednakże jak jest, tak jest. Zle jest — nie 
bezwzględnie przecie!.,.

Z oburzeniem bowiem pełnem przyjmuje o- 
gół coraz bardziej sprawdzające się wiadomo
ści o istotnym stanie małego oblężenia, w jakim 
się Warszawa znajdnje. Donosiłem wam o tern 
o ile się zdaje swego czasu. Dziś jednak wspo
mnieć jeszcze muszę, a to dla tego, że w myśl 
odpowiedniego rozkazu dziennego do policji wy
konawczej, coraz to częściej zaczynają się po 
mieście snuć patrole konne. Wiadomo jaż wszy
stkim że Warszawa wraz z Pragą została po 
dzieloną na sześć rewirów militarnych, z któ
rych każdy w razie rozruchów ulicznych ma być 
zajęty przez wyznaczony do tego pułk pieszy, 
szwadron jazdy i artylerję. Na co to? Z obawy 
aby nie być tak bezsilnymi wobec tłuszczy, jak 
było się bezsilnymi w Boże narodzenie roku 
zaszłego! — Że wówczas Moskale byli bezsil
nymi, to prawda. Albowiem przez trzy godziny 
napróżno słał Albedyński do koszar Wszelakich 
rozkazy w cela arachomienia wojsk. Około 4. 
ledwie siedli na kofi żandarmi, o 5. huzary i u- 
łani gwardji, później się zjawiła piechota. Mia
sto było wzburzone, a sił rozporządzalnych miał 
Dandeville, jenerał głównodowodzący gwardjami, 
ledwie 6000 ładzi. Wszystko to prawda. Czy 
jednakże w przewidywania awantur ulicznych, 
godzi się takie środki przedsiębrać, jakie przed
sięwzięte zostały ? Wątpimy. Skłonni przeto je
steśmy przypuszczać, wobec ciągłych jakichś stra
chów płodzonych przez moskiewską policję, że o 
co innego ta  idzie. I  niczemaby się dziwić nie 
należało! Zanadto bo jesteśmy dręczeni i upo
karzani. Ale podobno dłuższe miłosierdzie Boże 
niżeli złość ludzka.

Zresztą dobrym my narodkiem jesteśmy. 
Łada rzecz nas tak zajmie, że zdaje się nam 
chwilami, iż nic po za nią niema ważniejszego. 
Do takich rzeczy należy pomiędzy innemi w o- 
statnich chwilach sprawa znanej korespondencji 
z Warszawy w Gońcu Wielkopolskim o p. Szy
manowskim, gdzie jakiś rycerz bezimiennego 
pióra umiał redaktora Kurjera Warszawskiego 
ubrać w płaszcz zdrajcy! Miły Boże! Wacław 
Szymanowski zdrajcą! Ależ to co najmniej ko
miczne.

Co on miał zdradzać i kogo zdradzać ? Pra
sę przed Byiowem ? Ależ chodził tam i chodzi 
po to, po co każdy redaktor dziennika w W ar
szawie. To jest po wytargowywaaie artykułów, 
nad któremi już zawisło fatalne pióro, umaczane 
w atramencie z ruchem charakterystycznym, ta
kim samym, jakiego dokonywa rębacz, tnący 
krzyżową sztuką. Tylko inni, chodzący tam, nie 
powiadają o tern, że ich Ryżów szanuje dlatego, 
iż im artykułu nie przemazał. zaś pan W. S... 
opowiada, że go „szanuje". I  to dosyć, aby się 
ladzie nań gniewali. Drobny to fakt zresztą. Je 
śli zaś o nim mówię, to jedynie ze względu na 
samego siebie, jako piszący niniejszą korespon
dencję do dziennika „zakordonowego" — a więc 
jako taki, któremu wesoło nie jest, że znalazł 
sobie wcale nienciesznego kolegę, który potra
fił nadużyć zaufania Gońca Wielkopolskiego.

W tych dniach przedstawiono w teatrze no*
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O O PILSTW IE.
prtei

Dr. Włodzimierza Dobińshiego.

(DoŁośeienie.)

Podobne jednak stosunki napotykamy w nie
których powiatach Francji, Niemiec, Szwecji i 
w ogóle tam także, gdzie wyrób i konsumcja na
pojów wyskokowych jest obfitszą, jak równie 
tam. gdzie większy panuje ruch fabryczny.

Wiemy zresztą także, że cywilizacja zabor
cza i kupiecka posługiwała się wielce korzyst
nie temi środkami do podbicia, wyrcdzenia i wy
tępienia wielu ras ludzkich północnej Ameryki, 
rozpijając je o ile się tylko dało, tak że nare
szcie sami tubylce widząc spustoszenie i zgubę 
nieuchronną, jaka ich czeka przez zaszczepienie 
śród nich nałogu opilczego, starali się temu prze
szkodzić, i upraszali swych najeźdźców o po
wstrzymanie zyskownego dla nich handlu napo
jami wyskokowemi.

Więcej jak broń i inne narzędzia morder
cze pustoszyła ich wódka, ta awoda ognista" jak 
ją nazwali, ta smaczna trucizna, którą im spro
wadzają „biali*, przyprowadzając ich podstępnie 
do pewnej i nieuchronnej zguby.

A gdy w skutek opilstwa zdarzyły się zbro
dnio i morderstwa, i odnosili srogie za to'kary,

wą komedję Sewera, pod tyk „Świetna partja". 
Sawer nie dorasta w niej wysokości *utóra do .Po
jedynku szlaenetnych."

Przedmiotem „Świetnej partji" są zabiegi o 
bogate wydanie córki za mąt i o bogaty oże
nek. Autor starał się tę kwestję podnieść do rze
czy, mającej dziś znaczenie społeczne. Czy słu
sznie? Nie można tego powiedzieć! Alboż nie 
zawsze ludzie robili karjery przez ożenki, iub 
czy nie zawsze szły ubogie a młode kobiety za 
starych lecz bogatych, albo starały sie o miłość 
młodych i bogatych? Podobno zawssel Ogólaie 
to więc jest ludzkie, a niatylko właściwe danej 
chwili. Mało zresztą jest prawdy i życia w wy
stępujących postaciach tej komedji.

Sprawozdania poselskie.
Beforma donosi z Tarnowa :
„P. S p ł a w i ń s k i ,  poseł do sejmu i Rady 

państwa z miasta Tarnowa, zdawał sprawę w 
sali ratuszowej ze swych csynKości poselski) h 
Sala i przyległe pokoje przepełnione były wy 
boreami. Si. poseł przeprasza zgromadzonych, 
że tak późno przychodzi się przed nimi spowia
dać, ale przyznaje, że nie jest takie sprawozda; 
nie zbyt ponętnem wówczas, gdy ani sejm ani 
delegacja doditniemi rezultatami prac parlamen
tarnych nie może się pochlubić. Sejm podzielony 
na mnóstwo frakcyj, kierował się interesami ka- 
stowemi, koteryjnemi, a nawet osobistemi, nad 
któremi nie łatwo brał górę interes całego kra 
ja. T n y  reformy wielkiej doniosłości: gminu*, 
drogowa i szkolna nie przyszły do skutku, > a 
może to i lepiej, bo mówca obawia się, że wię
kszość dotychczasowa byłaby je załatwiła w da
chu wstecznym tak, że z reformy takiej kraj 
tylko szkodę byłby poniósł. Jako poseł z miast 
i członek klubu postępowego, głosował mówca 
zawsze z ty*  klubem, boleje, że bywał Z swy
mi towarzyszami przegłosowany przy niejednej 
ważnej sprawie, czego innego się jednak nie spo
dziewał, widząc jaka niechęć panuje w pewnych 
stronnictwach, ku posłom z miast, w ogóle ku 
stronnictwu postępowemu.

Następnie określa sx. poseł stanowisko Ko
ła polskiego w Radzie państwa, porównuje pra
wicę z człowiekiem, który grunt wyproceaował, 
ale się jeszcze na nim nie usadził i ciągle się 
bronić m usi; — jest za polityką wolaej ręki, z* 
solidarnością w Kole polskiem, z początku 
obstawał za ł&godaem postępowaniem z lewicą 
ale wobec jej nietakty u zny cli wystąpień nie mo
żna było myśleć o jakiemś porozumieniu. Spra 
wy Kaszego kraju załatwione w Wiednia lub 
przez sejm są •• podatek gruntowy, kolej Trans
wersalna i ugoda iademniłaeyjna. Sr. poseł j&ko 
prawnik i sędzia ma to silne przekonanie, żo ze 
sprawy iademnizacyjaej nic się rządowi od k ra 
ju nie należy i dlatego w sejmie, głosował prze 
ciw znanej ugodzie iademaiaacjjnaj. (Huczne 
brawa i przeciągłe oklaski, dowodzące najlepiej, 
jak opiaia kraju jest przychylną tym, co prze
ciw ouej ugodzie głosował1) Wylicza wreszcie 
wiele jeszcze spraw, w których załatwieniu brał 
czyiny udział, lub które, spodziewa się, niedłu
go uchwalone zostaną (regnL rzek, ustawa prze
mysłowa, reforma proc. cyw. itd )

Bardzo ważne m było przemówienie dr. Ka
rola Kaczkowskiego, wystósowane do sz. posła, 
jako członka komitetu przedwyborczego dla Ga
licji zachodniej Zgromadzenie uchwaliło'wśi ód 
hucznych oklasków żądać od przyszłych posłów 
sejmowych, aby się starali:

I. Usunąć przedział pomiędzy gminą a dwo
rem, jaki istnieje według dotychczasowej ustawy 
gminnej, nie ścieśniając autonomii.

II. Zreformować ustawę drogową w ten spo
sób, by wszelkie należytości płaciły strony pie
niędzmi przy podatkach. Robocizny przypomi
nają wieki średnie, szkodę tylko, a nie poży
tek niosą.

III. Starać się o rozwój rolnictwa, przemy
słu i handlu, na cele produktywne nie żałować
pieniędzy.

IV. Starać się usilnie o szerzenie oświaty 
wszędzie, o zakładanie dobrych szkół wszędzie i 
w tym kierunku także nie szczędzić funduszów.

V. Wystarać się, aby równouprawnienie nie 
istniało na papierze, ale i w rzeczywistości, -  
dotąd jest ono gwałcone na każdem prawie polu.

'Wszystkie te punkta zgromadzeni jedno
głośnie uchwalili. Sejmik trwał ed 4—7 % wie
czorem, zajęcie się sprawą publiczną było o-
gromne.

' ■ * «*
Oaz. Krak. pisze: We czwartek <1 16. bm 

zdawał sprawę hr. Tyszkiewicz Zdzisław przed 
zgromadzonymi swymi wyborcami z małej posia
dłości w Rzeszowie. Dawszy krótki pogląd na 
sprawy, które zajmowały Radę państwa w osta 
tnich latach, oraz skreśliwszy czynności Koła 
polskiego i ministra Dunajewskiego, podniósł 
mówca zasługi br. Bauma, referenta komisji cen
tralnej dla spraw podatkowych zachodniej Gali 
cji Kilku włościan interpelowało mówcę, a w 
końcu na wniosek wyborcy Michała Praca z Bia
łej, zawotowsno hr. Tyszkiewiczowi zupełne zau
fanie z prośbą, by i dalej utrzymywał łączność 
ze swymi wyborcami,, zaznajamiając ich z tokiem 
spraw publicznych.

wtedy w rozpaeznej obronie wykrzyknął Indjt- 
nin z Delaware: „Wtrącajcie wasze wina i wód
kę do więzienia, one to a nie my płodzą tyle 
nieszczęść i zbrodni!"

Już „dziki" Indjanin poznawał ten stosunek 
pochodzenia i mnożenia się różnego rodzaju wy
stępków i zbrodni z namiętności zrodzonych w 
opilstwie.

Napoje wyskokowe, wychylane w zaułkach 
nędzy i włóczęgowego próżniactwa, tam zatem, 
gdzie istnieją niekorzystne warunki odżywcze i 
uygieniczne, gdzie wprost grnbe, źwierzęce gó
rują namiętności, są jaż wprost obfitem źródłem 
wszelakiego rodzajn występków, przedewszyst- 
kiem zabójstw i  kradzieży. Z nałogiem opilezym 
łączą się właśnie wszystkie te strony życia so
cjalnego, które ten nałóg podtrzymują, a które 
nadto już same w sobie zawierają pochop, dą
żność ao zbrodni, penchant au crime, jak nazy
wa Quetelet: nędza jednostki i mis, brak oświa
ty i moralności, próżniach włóczęgostwo, niere
gularne życie, zwątlenie wszelkich węzłów ro
dzinnych.

Zarządy wszystkich zakładów karnych zga
dzają się w tern zdania najzupełniej, że ze wszyst
kich momentów ujemnych życia socjalnego, alko
holizm jest najgłówniejszem źródłem, najgłówniej
szą przyczyną powstawania i powracania do 
zbrodni.

Z liczb podanych przez wszystkie zakłady 
karne i więzień w całych Niemczech wynika, że 
tamże w r. 1878 dokonano pod wpływem zachę
ty czerpanej w alkoholu 46% wszystkich mor
derstw, 63.2% zabójstw, 74.4% ciężkich, 63%

Statystyka nihilistów*.
Sowremiennyja hwiettja w jednym z osta- 

taich swoich numerów na podstawie urzędów;, ca 
doniesień, podają bardzo ciekawe szczegóły o 
przestępcach politycznych, którzy w ostatnich 
15 latach, jako oskarżeni figurowali.

I. Wiek. Wiek przecięciowy socjalistów mo
skiewskich nie dosięga zwykle 30 lat. Wiek o- 
sób wplątanych w proces Karakozowa, nie je3t 
suany. Wiek przecięciowy pierwszej grupy spól- 
aików Nieezajewa wynosi 20 l a t , drugiej grupy 
23 lat. W procesie Djakowa wiek przeeięciowy 
dochodzi z* ledwie do 24 lat i 1 miesiąc, a w 
procesie D ł^usziaa spada na 22 lata i 10 mie
sięcy. W sprawie demonstracyj na placu Kazań
skim. wiek te u dochodzi zaledwie do l*t 20 i 10 
miesięcy. U socjalistów moskiewskich wyBosi on 
23 lata i 9 miesięcy. W sprawie 193 uihilistów, 
wiek jest niewiadomy. W  procesie Muskiego 
dochodzi oa do 29 lat. Niższym zuacsaie jest 
wiek w sprawie ostatniego zamachu, bo zale
dwie 27 lat i f> miesięcy.

Pozostałe grupy, s powodu niewielkiej liczby 
biorących w aieh udział, nie przedstawiają inte
resu Wychowańcy wyższych zakładów nauko
wych techaicł:uych, którzy zostali wplątani w 
procesy polityczne, w przecięciu są starsi od 
studentów uniwersytetu, a młodsi od młodzieży 
robotniczej, Najstarszym z podsąctuych był Pry- 
szow (zabił on wraz z Nieczajewem studenta 
Iwanowa), liczył bowiem lat 40; tyleż lat liczył 
także Olchia (figurujący w procesie Mirsldego). 
Kietocsników i zd&topolskij (należeli do 20 kró- 
lobójeów) liczyli po lat 35. Najmłodszym był 
Sidorackij, liczył bowiem 16 lat i Hukowskaja, 
licząci, 14 k t  (skazani * powodu zbrojnego opo
ru policji w Odessie). Jśredni wiek zwolenników 
Nieczajewa w r. 1869, wynosi 25 lat, w 12 lat 
późiiej przecięciowy wiek przestępców jest za
ledwie 20, a królobójców w przocięciu 27. O dy
ny ta sama generacja po 12 latach spisków do
starczyła była swego kontyngentu, to musiałaby 
liczyć prsecięciowo po 37 lat wieku. Z tego wy
pada wniosek, że nie jedna wyłączna generacja 
była zarażona nihilizmem, ale, że zbrodniczy ten 
ruch rekrutował się z grup ludzi, posiadających 
pewną ilość lat.

II. P ł e ć. Podczas, gdy w początkach tylko 
mężczyźni brali udział w ruchu, powoli poczęły 
w nim występować także kobiety. Żywioł nie
wieści rekrutuje się przeważnie z liczby studen
tek z Zurychu i słuchaczek rozmaitych kursów 
żeńskich, szczególniej kursów aknszerji. W spra
wę Kar&kozowa nie była za wikłaną żadna ko
bieta, w Niaczajewa znajduje się ich już 7. W 
procesie 50 w Moskwie, liczba ta dochodzi do 
16, w sprawie 193 nihilistów do 39, a w proce
sie 20 królobój ;ów figurują 4 kobiety, nie licząc 
Porowskiej i Helfm&nowej.

Niżej stojąc pod względem liczby od męż
czyzn, aihihsiki rozwinęły za to większą ener
gię, jak np. Ohodowskąja, matka i córka Sabo- 
tiaa. siostry Liubatowiez, Armtald, Batiuszkowa, 
Perowskaja. Lsbiediewa. Iwauowa, Helfmanowa, 
Jakiaowa, Griasanowa, Figner itd.

III N a r o d o w o ś ć  1 w y z n a n i e .  Pod 
tym względem w dokumentach urzędowych brak 
jest danych. W  każdym razie pewną jest rzeczą, 
że ani szczep białoruski, ani sekciarze religijni 
w ruchu tym wcale nie biorą udziału. Nihilizm 
rekrutuje się głównie z wielko-roarjau i mało 
rosjan i wyłącznie prawie między wyznawcami 
wiary prawosławnej. Kaukaz w sprawie Niecza- 
jewa, i w sprawie moskiewskiej 50 socjalistów 
dostarcz-ł ssaizny procent W r. 1860 do rucha 
przystąpił także żywioł polski, który następnie 
się wycofał i następnie dopiero złączył się z e- 
migracją socjalistyczną zagranicą Ale i tutaj w 
Moskwie znajdujemy między nihilistami, Pola
ków jak Dmochowski, Kow&l&k5, zabity w Ode- 
sitł, Mirski i królobójca Ignacy Hryniewiecki, 
który w dBiu 1. marca rzucił bombę. W sprawie 
Karakozowa i Nieczsjewa niema jeszcze wcale 
żywiołu żydowskiego, pćżsiej jednak występuje 
coraz obficiei, tak, że wypycha sobą żywioł mo
skiewski. W niektórych sprawach na połndsiu 
Moskwy, np. w Odesie w sprawie o opór poli
cji, prawie połowa oskarżonych była żydó w, jak
kolwiek niektórzy nosili moskiewskie nazwiska 
Żydri dostarczyli nawet kilkn zakasaieniałycb 
przestępców, jak Goldeuberg, Wittenberg, Zan- 
delewiez, Znckenaan, Buch, Arouczyk, Deicz i 
wielu innych. Ogół nihilistów przedstawia mie
szaninę narodowości i wyznań.

IV. Stopień wykształcenia po większej ezę- 
ści był dość nizki. Nawet między tak zwącą 
„inteligencją" znajdował się zaledwie jeden, któ
ry ukończył wyższy stopień naukowy. Mię Izy 
192 rewolucjonistami był ztM w ie jeden, który 
miał stopień kandydata uniwersytetn Oprócz 
TkacTew!*, Dmochowskiego, Weimara, bardu) nie
wielu posiadało wyższe wyks tałoenie, Ogrcm a 
większość „inteligencji" składała się z ładzi, 
którzy po wypę izesin ich se średnich zakładów 
naukowych, uczęs cztli do różnych szkół i ściśle 
mówiąc, byli to włóczący się studeEęi. Najwięk
szy procent rewolucjonistów dały wyższe zakła 
dy naukowe specjalne, jak akademia roi desa Ps
trowska, wyższe szkoły techniczne, akademia me
dycyno - chirurgiczna i instytut weterynaryjny. 
Szkoły wojskowe^ także w części uległy tej za
razie (Hamow, Tarchow, Suchanów i inni).

W ogóle przeważa w nihilizmie żywioł in-

liejszych obraz cielesnych, 54% zakłóceń spokoju 
publicznego, 60% zgwałceń a 77% wykroczeń 
przeciw publicznej moralności.

Szczegółowo o więźniach polskiej narodowo
ści, umieszczonych w Rawiczu (w Poznańskiem), 
czytamy w sprawozdaniu urzędowsm za rok 
1858—1860: „Przy sprowadzeniu polskich wię 
źuiów wykryły się najluźniejsze i najniemoral- 
niejsze stosunki rodzinne. Wyrośli w nieświado
mości, otoczeni złemi przykładami tak w domu 
rodzicielskim jak służbowym, wcaośnie do wód
ki przyzwyczajeni, są znpełnje straconami. Nad
użycie wódki i próżniactwo jest przyczyną ich 
zbrodni, i dlatego często mąż i żona, ojciec i 
syn wspólnie karę więzienną odbywać muszą " 

Zajmnjącem także będzie dowiedzieć się. co 
pisarz francuski, Maxime du Cwap, po czasach 
oblężenia i komuny paryskiej pisze: „Pijaństwo 
wśród pożałowania godnych wyjątkowych sta
nów, w których się Paryż od dwu lat znajdo
wał, zwiększyło się w olbrzymi sposób, tak, że 
obecnie przedstawia pewien rodzaj socjalnego 
niebezpieczeństwa. W  czasie oblężenia robotnicy 
więcej pili, aniżeli się bili, a komuna dawała im 
pić, ażeby się bili. W  przeciąga 9 miesięcy wy; 
pił Paryż 5 razy więcej wina i wódki, aniżeli 
kiedyiadziej przez cały, rok. W ten sposób przy
chodzono szybko do dalb ium łremens (bredzeń opił- 
czych), a dowodem tego są owe miny, które po
wstały skutkiem obłędu pijackiego naftowego 
(Fełrolomania alkoholica). Niejeden z tych potwo
rów, nakazujących nasze miasto. w popiół obró
cić, znajdnje się jaż w domu obłąkanych...*

W najświeższym czasie, gdy na posiedzeniu

tabgentny, który rzuca się do rozmaitych tźe- 
miosł.

Między 34 spólaikami Kar&kozowa było 9 
studentów, między nimi 8 słuchaczów akademii 
Petrowskiej. Z 11 spólników grupy Neczajewa 
należała prawie połowa do młodzieży uczącej 
się, podobnież w sprawie Dołguszyna. Z ośmiu 
osób, skazanych w procesie Djakows, pełowa 
składała się ze studentów uwersyteta petersbur
skiego i akademii medyczso-chinirgicsuej. Zato 
w demonstracji na placu Kazańskim wzięło u 
dział tylko pięcia wychowańców wyższych spe
cjalnych zakładów, a z pomiędzy 50 socjalistów 
w Mosnwie, którzy zostali skazani, tylko sze
ściu należało do „uczącej się młodzieży". Więk
sza część jednak dokumentów nie zawsze daje 
dokładne dane o stopnia wykształcenia podsą- 
dnych, co mianowicie jest wyraźne* w procesie 
193. T«k »p. w sprawie Żelabowa saanaczouo, 
że jest on chłopem ze wsi Suchm&nowka, a nie 
powiedziano wcale, że uezęszesał do uniwersyte
tu. W ogóle można powiedzieć, że udział stu
dentów w ogóle nie jest zbyt wielki.

V. S t a n .  Ograniczymy się tutaj u& wska
zaniu dwóch faktów, które dotyczą się większej 
części skazanych. Dokumentu urzędowe raz wska
zują stan oskarżonych, drugi raz znowa o tea  
milczą. Między 50 socjalistami moskiewskimi by 
ł> 12 szlachty, 5 wojskowych (po większej części 
niebędących jnś w służbie), 2 obywateli honoro
wych i kupców, 4 drobnych mieszczan, 10 chło
pów, sakoniec C osób, których staa nie jest o- 
znaesony.

W procesie 193 nihilistów było: 77 szla
chty, 33 synów duchownych i służby kościelnej, 
25 urzędników wojskowych i cywilnych, 11 dzie
dzicznych MiesŁcraa i kupców, 21 drobnych mie
szczan i 16 chłopów itd. Podczas nieporządków 
wytworzył się pewien dziwny stan emigrantów. 
Mędzy nimi znajdują sie: Tki^zew, Zasolić* 
Debogurio-Makryjewicz, Deitsz, H artaan i wielu 
innych.

l n u  i ń f s  l i i iK e n
Dnia 22, listopada.

* Tormomotr Zraua mieliśm; 4 stopais mrozu. 
We soi aj p n y iyp ał nowy rfuieg i sanna została nie
co odrestaurowaną.

* Pan Sięk, dyrektor kasy oszcsędności w Kra
kowie ju i się zdecydował nie przyjąć ofiarowanej 
mu posady dyrektora Banka krajowego. Obecnie 
wymieniają trzech kandydatów, którzy mają być 
zaproponowani. Pierwszym jest dr. Alfred Zgórski, 
dyrektor lwowskiego Towarzystwa zaliczkowego, 
centralnego dla wszystkich Towarzystw zaliczko 
wjeh w Galicji, którego staraniom głównie przypi
sać należy potężny wzrost tego Towarzystwa, Dru
gim kandydatem ma być p. Michał Jaworski, obe
cnie naczelnik bićra bankn dla handlu i rękodzieł 
w Bielska; przedtem mieszkając w Anglii, był pro
fesorem w handlowych akademiach angielskich i 
wykładał kilka przedmiotów, potem był dysponen
tem przy wielkiej firmie manszesterskiej a nareszcie 
reprezentantem tejże firmy za cały kontynent. Tne* 
cim kandydatem ma być pan Creiław Kieszkowgfei 
(syn dyrektora Tow. ogniowego i członka Rady 
nadzorczej banku krajowego), obecnie zatrudniony 
przy oddziale życiowym Towarzystwa asekuracyjne
go krakowskiego.

Benk krajowy ma wejżć w dyds dopiero od 
1. marca 1883.

* Rewizja Dziś przed poładniom odbyła się re
wizja u szewca Wiśniewskiego, prsyczem areszto 
wano tego i  czeladnika Kozakiewicza.

* Teatr. Na dochód ulubionego komika p. T. 
Skalskiego odegraną zostania w sobotę < peretka 
Sonppe’go „Fatyiiiea- .

* Koło polityczne. N& o l l j t  m wczoraj posie
dzeniu wydd:iła „Koła politycunego" wybrany zo
stał na dsl-iZe trsy miesiące prezestm dr. G. Rosz
kowski, a wiceprezesem dr. Zygnsnrt Rteger.

* U namiestnik* hr. Alfreda Potockiego ba
wiącego z rodriuą obecnie w Warszawie s  powoda 
wesela swego syna hr. Romana, odbył się w nie
dziel'; obiat w sali hotelu Europejskiego zasta
wiony na 69 osób. Po obiedzie nastąpiła roccpcja 
W grouia gożci zuaj-iowat się takio namiestnik 
Królestw a, jene rał Albed? óski z żoną.

* Na psmnik śp. Stanisława Dobzzańsklsgo
złożył p. Wł. Woleński swój d )phó 1 z beaefisn w 
kwocie 371 *ł. 37 et., w której mieści się nadda
tek i a lożę 100 zł. Z darem 1ÓO zt. ofiarowanym 
pi zez stowarzyszenie wzajemnej pomocy artystów 
sceuy lwowskiej, fundnsz pomnikowy wynoti obe
cnie 471 zł. 3 7 'ct.

* Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się 
jutro, wo cr.wartok duia 23. listopada b. r. o go
dzinie 6. wieczoiem.

f  Stanisława Zajączkowska, żona Liber&ta Za
jączkowskiego, redaktora Szczotka, zmarła dzisiej
szej nocy w -27 rekn życia Nieoostczka odznaczała się 
wbltt pięknemi przymiotami dmzjr, * cios, jaki 
detknął p. Zajączkowskiego, wywołał ogóhe WJpół- 
cmcle.

t  Julian Garbowski, rud ca wyższego sądu kra
jowego, zmarł nagle wczorajszej nocy.
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najsłynniejszych lekarzy paryskich omawiano te 
stosunki różnych zbrodni z nadużyć wyskoko
wych pochodzących, gdy przytoczono, ię  od cza
su sądowego uwalniania takich zbrodniarzy od 
wszelkiej odpowiedzialności jako chorych na u- 
myślę, przypadki zbrodni wzrosły z 66 na 72 
prc., wtenczas odezwał słynny lekarz psychiatra 
Daily, że „takie uwalnianie zbrodniarzy od wszel
kiej odpowiedzialności staje się jakoby premiom 
dla opilstwa. Więcej jak połowa występków i 
zbrodni rodzi się z tego nałogu, i dążyć należy 
z całą energią do ich ukrócenia. Rzeczpospolita 
uie powinna znać prawa łaski."

Ażeby zrozumieć bezwzględność tych słów, 
trzeba koniecznie wykluczyć z zakresu samowol
nie popełnianych zbrodni, podsycanych tylko kie- 
lisakiem, a niezasługnjących na żadną łaskę spra
wiedliwości, — ów pociąg i nałóg opilczy, któ
ry odziedziczony od przodków, sam prze* się 
jest chorobliwym, jak chorobliwym jest nastrój 
umysłu, również dziedzictwem przejęty, w któ
rym tkwić może zaród chorobowy dla popędów 
zbrodniczych.

Wykazaliśmy powyżej, że dzieci pijaków o- 
trzymają od nich w spadku pewne wrodzone o- 
słabienie władz myślenia i czucia, i stają się 
mocą tego spadkobierstwa moralnymi idiotami, 
przestępcami i znów pijakami; tych według ści
słej sprawiedliwości, nie możemy uważać za po
czytalnych zbrodniarzy; — przeciwnie, oni w ca
łej pełni zasługują na naszą litość i pomoc tem 
więcej, ża w wielkiej części społeczeństwo samo 
przyczynia się do wytworzenia takich dzieoi wy- 
rody ludzkiej.

f  lan Karolklewlcz, pracowity antar 1 ped»g«g,
zmarł w Łiyerpoolu. W czasopiśmie E x ilt  wyda* 
wsnem w Hnll, pomieszczał artykuły s*oje. W An
glii wykładał między inuemi jeżyk polaki i miał 
powodzenie. Uczennicą jego jeat panna BJgg. tłu
maczka „Konrada Wallenroda".

* Rocznica listopadowa. Zarząd Uazeum na
rodowego w Raperswylu urządza obchód 52giej ro
cznicy powstania narodowego, uroczyście w Rap- 
perswyln 29. listopada. Nabożeństwo w kościele 
0 0 . Kapucynów. Posiedzenie w zamka mnze&lnym. 
Zwiedzanie zbiorów. Wreszcie biesiada w hotelu 
pod „Łabędziem."

* Pomysłowy lekarz. Do jednego z tutejssyeL 
lekarzy ndaia się pewna służąca celem zaciągnięcia 
porady lekarskiej na chorobę żołądkową zwaną po
spolicie „kolkami". Po przedwstępnej czynności, 
polegającej na ii kasowanin gnldena, nastąpiła wła 
ściwa koutnltacji, której wynikiem były trzy re
cepty: J) pfgntai, 2) proszki .3) mikstura, a wre
szcie objaśnieni*! co do dyety, której ścisłe zacho
wanie zostało pacjentce szczególniej zalecone. Ob
jaśnienie to opiowa: Na śdadanie filiżanka herbaty 
z rumem i pasę plisterków szynki, około godziny 
10tej drugie śuiarfauko skromne, tak naprtykłifd 
parę jej na miękko i kromka cbleba z masłem, na 
obiad posiluy rosół, sztuka mięsa i jakaś lekka 
legnmioa... i tak dalej. Szkoda, żo szanowny esku
lap nie zalecił owej służącej bażantów 1 bekasów, 
a w dodatkn szampana, celem radykalnego usunię
cia cierpienia. Należy dodać, że pacjentka także 
zo swej strouy nkź!a zrosnmiała o eo cboisl. Oto 
wydawszy przeszło 2 r.łr. ra wszystkie trzy ro* 
dtaje aptecznego Wfrobn (ode  1 2. 3. powyżej)
? upiła jeszcze fUszkę rnmn do rannej herbaty i... 
stara się obecnie o miejsce, w którem mogłaby do
stawać ś liadauka i objadki według przepisanej 
ptzez lekarza dyety. — Antentycaue!

* Szlachectwo. Dyrektor kolei Przemłlko-Łup- 
kowstiej i kierownik ruchu kol i Albrechta Maksy
milian Piihler jako kawaler orderu żelaznej koro* 
ny III. klasy wyniesiony został w myśl statutów 
orderu do stanu szlacheckiego.

* Młodziaż polska w akademii górniczej w 
Łeoben nrządza w dniu 29. bm. wieczorek lite
racko muzykalny kn uczczeniu pamięci Adama 
Mickiewicza.

* Fabryka cyy&r w Krakowie zawdzięczająca 
swe powstanie dr. Weiglowi, zatrudnia obecnie 
800 robotników, od Nowego Rokn ma znaleźć w 
niej zajęcie 1030 robotników.

* Pytania, w  Warszawie na bcnefii Żółkow
skiego, przypalający 5. grudnia, już wczoraj toz- 
sprzedano cały teatr, chociaż loże kosztowały po 
75 i 50 rnbli. Gdyby n nas podobne naznaezouo 
ceny? Swoją drogą w dzisiejszym teatrze niema 
pod tym względem obawy... Ale gdyby? Iln panów 
galicyjskich musiałoby się przez dwa miesiące skła
dać na jedną lożę?...

* Z Tłumacza donoszą nam: P. Teodor Bredt 
nabywszy na publicznej licytacji klucz tłumacki, 
odprzedał z tego dwa folwarki, t. j. Bortuiki panu 
Lukasie wieżowi i Jeziorzany p. Zdzisi. Stoj ow
akiemu, a że ma, jak się zdaje, jeszcze kilka fol
warków do odstąpienia, to życzyćby należało, aby 
się i te dostały w polskie ręce.

* Wypadki. W Popielnikach w Śaiatjfiiklem  
ut piła się w Czeremoszu 50 -letnia włcśeianka A m  
Tyiuofijezuk w stanie nietrzeźwym. —  W tłusue- 
kim i tureckim powiecie zassły dw* wypadki za
marznięcia. —  W Kołomyjskiem w Gwcźdźcn pięć 
osób z rodziny Jędrzeja Grabowskiego zachorowało 
ciężko po spożyciu jadowitych grsybów. —  W Ba- 
kończycach w powiacie przemyskim połowy miejski 
Jan Trojan został przytrzymany przez leśniczego 
na obszarze dworskim za to, ża przaszedł niepra
wnie g>aata tego obszam. W i ł  ś i uderzył kolba 
swej stizelby o most tak siluie, że strzelba wypa
liła, a a l f  nabój ugodził go w brsnch i zabił aa 
miejsca. — V7 Grębowie w powiecie tarnobrzeskim 
woź lica Mateusz Kopeć zamordował w sprsaceoa 
parobka Adama Fortunę dwoma pchnięciami kuchen-, 
aego Uuża.

* Zariąd Muzeum narodowego w Rappers 
wyla przesłał, jak wiadomo, pismo z powoda nro- 
czystości poświęcenia i otwarcia sal muzealnych 
Towarzystwo przyjaciół nank w Poznania; pismo 
to brzmi jak następuje.

Zamek Rapperswyl 8. lietopada 1888, 
Do szanownego prezesa Towarzystwa przy

jaciół nank w Poznaniu.
Zarząd Muzenm nar dowego ma zaszczyt z 

powodu uroczyBtoś i z dnia 8. listopada, poświęcę* 
nia i otwarcia dla publiczności Mnzeum Towarzy
stwa przyjaciół nauk, przesłać wyrazy najwyższego 
współczucia, i życzenie aby ta tak korzystna in
stytucja jak najpomyślniej się rozwijało. W oba* 
enem położenia biednej naszej Ojczyzny, solidar
ność z nieustanną pracą, wytrwałością, i żywą pa- 
trjotyczną wiarą jedynie są zdolne do przygoto
wania żywiołów jej odrodzenia. Zakład Muzeom 
narodowego w Rapperswyln od lat 13stu w tym 
kierunku pracuje i cieszy się znacznym wzrostem 
zasubów materjalnyeh, dzięki patrjotyctuej ofiar
ności współziomków.

Racz szanowny prezesie podać to pismo do 
wiadomości dostojnemu Towarzystwu któremu prze
wodniczysz. Pełen życzliwości i poważania

Władysław Plater.
* W Warszawie jak donoszą tamtąjsze pisma 

skazano znowu d*óch izraelitów na grzywnę po 5 
rnbli srebrnych za noatenie odzież/ „kroju wzbro
nionego* (t. j. za cbałaty.)

wnmsranraswimnsw   11..... . lasjwss—s— —i

Wielką zatem część występków i zbrodni i  
zatruciu wyskokowego jakoby narośle jadowite 
na ciele społeczne* wyrosłych, nie uleczymy ża* 
dnemi karami, nie zapobiegniemy ich więzie
niem, ani też wytępimy w zarodzie przez żadne 
doktrynerskie towarzystwa wstrzemięźliwości. Co 
więcej przy coraz liczniejszych i troskliwszych
doświadczeniach i spostrzeżeniach naukowych 
przychodzimy do przekonania, że w ogóle wiel
ka część występków i zbrodni polega na pod
stawie chorobowej wrodzonej, na skażonej przy
rodzie csłowieka.

2e przyczyną tego wszystkiego są w ogóle 
nadużycia i braki zrodzone w powszechnej de- 
Knocie umysłu, w nieznajomości praw przyrody, 
w niepojmowaniu wymsgań rzetelnych życia, w 
niekorzystnych warunkach hygienicznych, w  prze
wrotnych kierunkach wychowawczych; — tema 
żaden racjonalny umysł nie zaprzeczy i z tego 
samego źródła zaczerpnie środki zaradcze, 
jakiemi są, a raczej będą: racjonalne wychowa
nie, postęp w oświacie, polepszenie bytu kim* 
pracujących, ich pożywienia, ich mieszkań, czy
stość ich pożądań, uszlachetnienie celów pracy i 
życia, wzniesienie poczucia godnośei osobistej.

Z tego kieronkn wychowawczego wypłynie 
wewnętrzne poczucie dążenia do prawdy, cnoty, 
sprawiedliwości, — które to poczucie może staó 
się dla człowieka dostatecznym naturalnym środ
kiem podniecającym.

Koniec.



t. „Maitinus 
de tous

* Na licytacji kbtąiek biblioteki 
i  rsedane między innemł, _sięgę p.
Poloru* — L* ftroaiąae Mirtiniaire de tous le i 
Papes et av.-eqaeu des additiones des plusieun 
ch»oufqaeur?, iiapriite Paris pour Anthyoue Vć- 
rari vars 1638“. K*ięga ta d<ukopana gotykiem 
* dttżemi drzeworytowe mi iaicjalami, oprawna w 
•tary czerwony ssflan, sprzedana została za 39 
fantów sztorliDgó'?,*.

* Z Winnicy na Podolu mcsk. Zmaił w 86 r. 
swegc żjtia  w majątku Lemieszówce, doktor me- 
iycyny Daniel Spasowicz. Niebosaczyk był uczniem 
nniit ersytętn wileńskiego, urzędował w Mińsku litew
skim, byi naczelnikiem zarządu lekarskiego gnbernii 
mińskiej. Zmordowany pracą rządiwą i prywatną 
praktyką, opuściwszy ołuźfcę, osiadł zrazu w guoer 
ni kijowa Kiej. potem się przeniósł ua Podole, a nie 
przestał nieść pomocy lekarskiej cierpiącym. W ło
dzimierz Soaaowie/, eławny adwokat petersburgski 
i znakomity nasz a^cor, jest synem zmarłego.

* W zakładach wyższy cii acnhowych w Peters 
fcurga, “Bgj u;o Kię w r. b, młodzieży polskiej: 
W uniwersytecie 244, w juatytode techn. 171, w 
instytucie komunik. 96, w instytncie górniczym 57 
w instytucie leśnym 92, w Aad. sztuk pięknych 31 
w tskole fcudowniciej 66, na knrs. Nadeidim i 
Pokrowsk 23, na, kurs. pedagogicznych (kob.) 11, 
na knrs. bestniewski h (koli) 69, w akad. mody* 
czafj 60, ńa-karaa-h 2ek. dlu kooiet 15. Bazem 925.

Z tych: niema stałego dochodu 140, ma dech. 
do 10 rs. mses. 37, o i  10 do 20 rs. 100, od nO 
do 30 r*. 992, cd 30 do 40 rs. 209_ od 40 i wię
cej 92 nie ma wiaiomośd o r>3.

Suuierlandtt W. Allg. Ztg

petert burski tego powoda odzywa 
niesienie pomocy dla

się
tej

Kraj
do swych czytelników 
biednej inłcddeź/.

* Torped/ lądowe fcos^stynltsji Fedora Zubowi
cza, pornc*iu!f:a 6 polan lnawedów, zostały, jak 
donosi Fremdcr.blaU, p isez ministerstwo wojny 
przyjęta do zastuowania przy opers.juh armii 
austrjackiej. Torpedy te mogą istotnie wprowadzi' 
inpełay przewrót w dotychczasowym trybie opera 
cyj wojennych. Nrwy tes, a okrutny śvodek do 
zwal* w bardzo krótkim czasie, i niesłychanie ma
łym nakładem siły i pracy urządzić długie szeregi 
min, które, wedle potrzeby, mogą być nczynion* 
albo całkiem nieszkodliwe, albo w mordercze być 
zmienione potwory. W 15 minutach zapomocą 60 
ludzi m iin > linię w długości 1 kilometra obłoiyć 
tsmi mirami. Próby jakie odbyto podczas porfBtania 
w poładniowej Dalmacji, wydały nader korzyitae 
rezultaty.

9 W A L L  prBimyflłewe w ralaum w daeau1' 
• i  gad o. 9, 4a I.; w po»itosJ JoL 60 *. w t o  
dahr a,

* MSZOIB kr. Dziedur zyeki*gfc, oliea Te&teato 
otwurte w  środę i s- botę ed 11. '% rana de 8. ge 
istny f T  święta i ai ’jM< c i !©. de 1 
tPdśfcL

* S t o s ®  m k W * nar. i®. OasoiiMdek otwarta 
«»4zis:uzie — prócz świąt — gwJs. 9 do 1, 
Nadto we wtorek i piątek po połnćnin od 8 —5tej 
dla młodzieży szkolnej. — Wstęp bezpłatny.

* JutrO we czwartek: Sw. Klemensa. — 5 w. 
Myuy.

„Wielkie wrażenie wywołało tutaj 
zdemaskowanie niemieckiego szpiega policyjnego, 
nazwiskiem Schmidt, człowieka który był ścigany 
listami gończemi za oszukańcze baikrnctwo i fał
szerstwo dokumentów. Schmidt jest z urodzenia
kLsgdebnrccykiem i mieszkał stale w Dr* ż sio. Wy
dany przeciw niemu list gońcjy został cofnięty w 
chwili gdy wstąpił do tajnej policji. Otrzymał on 
polecenia śledzenia w Szwajcarji niemieckich socja
listów kiernnkn Bebla i Licbkn.echta. Z lsjs dę, że 
specjalnym j«go szefem był inspektor policyjny Ksl 
teabath w Młlhuiie. Oprócz niego otrzymywał
^cbmidt rozkazy z Drezna i od szt fa niemieckiej 
tajnej policji w Londynie Polla'kyego. bchmiit 
przybył do /urychn jako socjalista i zaczął w ci
chości pracować, aby zbadać organizację partji so 
cjalistyoznej , wyśledzić ekspedycję pisma Sodal 
JJemokrat i t. d. Opsóoz tego miał dostarczać re 
feratów o niemieckich i moskiewskich socjalistach 
dowiadywać się haseł, a wreszcie podjaia<.ć w Zu
rychu przeciw niemieckim socjalistom. W tym celu 
otrzymywał pieniądze z funduszu gadzinowego, 
któremi zasilał pisemko liberalao-konaerwatywoe 
Limma., występujące przeciw socjalistom. Usiłowa
nia jego, aby wcisnąć się między socjalistów po
części się tyls o naaly, niewide mu się ucUło do
wiedzieć, ponieważ doświadczeni konspiratorzy ot 
razu zaczęli go podejrzy* ać. On miał śledzić so 
sjalistów, a tymczasem socjaliści jrgo śledsili. Przy- 
dybałi go na schadzkach z nienawistnym im redak 
torem Limmatu, a wreszcie ulało się socjalistom 
przychwycić jego papiery. Rzucił on ja do wychodka, 
s-le nydobyto je nieuszkodzone. Papiery te mają 
mocno kompromitować policję niemiecką. Socjaliści 
ogłoszą je drukiem.

— Coquelin „starkzy", słynny aktor paryski z 
Cooiedie frs g»ise“, prawdziwy Ct ąuel n, Benoit

Conitant, syn piekarza z Boolt g»e wystąpił po raz 
pierwszy v  W iednn dniŁ 18. b. m. jako Don A» 
nital w Angiera „L’aventntió ew. Pisma wiedeńskie 
są przepełnione pochwałami dla wielkiego aktora 
Dra jego ma bjć nader subtelnie wypracowaną, 
miniaturowo wykończoną, pełaą pr.wdy 1 siły. Fr*m- 
dshllatt pisze, ze gdy się patrzy na Coquelin’a. 
jat milcząc przyiłachuje się rozmowie innych, gr» 
jego fisjognomii to istny dramat. W tiupie Ccqrelina 
znajduje się druga znakomitość paryska p. Dieu- 
donte Jak Bię dowiadujemy, Ccąuełiu po ukończeniu 
występów w Wiedniu zjadzie <to Lwowa. W tely  
będziemy mieli sposobność przekonać się naocznie 
o talencie tego, jak go nazywają „prawego spad 
kobiercy Moliera."

—  Schiller I Molfur. W Mecu z ekasji uro
czystości Szyllera, mia~o odegrać w teatrze „Ka-

— B arszczów , 18. listopada. W roku 1880 
przeniesiony został ua własne żądanie sęłzia  po
wiatowy Głowacki, człowiek powszechnie szanowany 
t a  ry i wytrawny sędzia, na posadę sędziego po- 
wi&.owego do O leska, powiat zaś borszczowBki 
uszczęśliwiony został sędzią powiatowym p. Chody- 
Bieklm ze Skalam.

Jak za uranów urzęiorraiiia sędziego powiato
wego p. Głowackiego sąd był w należytym porręd - 
ku prowadmtfy i lichwiarze z •wojemi pic tai sji mi 
cicho siedzieć mnsieli, tak za nrzęuoważl. p. Cho- 
dynickicgo liohwicrstwo podniosło głow-ę a pisar
stwo pokątnr. istny jarmark w biurach manipnla- 
eyjnyth otworzyło. Otóż dzięki sforom wyższym 
sądowym p. Chodjnicki został w czerwcu b. r. do 
Lwowa przeniesiony, . tymczasowy kierownik a l-  
juakt sądowy Wolrki wprowadził napowrót tak 
ogólnie pożąćany ład w sądzie.

Ob* Ci lo kiedy p. Chodyniekł przeniesiony zo
stał do Lwowa a my sku życzymy szczęśliwego po
wodzenia r a miej ;tn nowom, obiegają pogłoski, że 
mamy doiuć -zn»’sn cędziego powlatoicego, który 
iua być z urzędu do nas przeniesiony, Z tego po
woda mając jnś dosyć dostateczne pojęcie o sę
dziach, trwoga opanowała mieszkańców powiatu 
bor»ŁOi30W3kicgo i kart iy pyta czy Borszcsów ms 
być miejscem ksraem dla sędziów powiatowych i 
czy my zajmując w rzędzie powiatów w opła -aniu 
podatków jedrc z pierwszych miejsc, uie issługu  
jemy na żadne już względy przy obsadzaniu posady 
naczelnika cądn.

Na tę okoliczność zwracamy uwagę, ster decy
dujących i spodziewamy się, że pogłoska zostanie 
pogłoską i że z Borszezowa nie będ&Je utworroue 
miejsce do zadania arzędaików na karę; za powia
tem bowiem liczącym 55000 ludności, mieszcząoym 
w sobie 4 miasteczka i opłacającym znaoire po
datki przemawia słuszueść, aby tuuże powiat na 
Będziego powiatowego otrzymał ctłowieka nieska 
zitelnego charakteru, oględnego i z taktem który 
by powBtrz m&ł zawsze jeszcze - nurtującą lichwę i 
tamę położył machinacjom pokątnych pisarzy.

—  Żytomierz. W przeszłym miesiącu Bada 
miejska uchwaliła zapomogę dli* gimnazjum żeń 
skiego w kwocie 500 rs. rocznie i jednor- iowo dla 
rozszerzenia lokalu szkoły 5.000 r s .; dla pregim- 
narjum mę kieg), am uno«leie na utworzeuie klasy 
5, a n&Btępuie 6. po 2 OGC rB

Zdemaskowany szpieg
w ciągu dwóch lat. 

L Zaryehn piszą do

bale and Liebe", a juko prolog do tego przedsta
wienia miano ukazać publiczności uwieńczony posąg 
nkochanego poety. Wszystko było już przygotowane, 
brakowało tylko posągu c-zyller*. Rozesłano gońców 
na całe miasto, aby wyszukać pożądany posąg, ale 
gońuowie wrócili z próżaemi rękami. Nagle dopa
trzył się ktoś wielkiego podobieństwa między Szyi- 
lerem a posągiem Moliera i wpadł na dobry kon
cept zastąpienia ponąga Szyileia posągiem Moliera, 
który postawiono nt, scenie, uwieńczono go i Molier 
musiał wysłuchać wszelkich pochwał, których nlu 
szeiaędzono na wieczorka dla poety niemieckiego.

—  Z A lm  donoszą, że prsy upraąt&niu gtuaów 
aa Akropolidzis znaleziono posąg Juuony. Z Kpi- 
daunr zaś nadchodzi wiadomość, że odkryto tam 
nareszcie świątynię Askleopisa, której ja t od da
wna p&jzusdffano. Znajdujące się w niej płasko
rzeźby |irzedbtbfrisjącs bitwę centaurów, przecho
wały się dobiae.

—  Hr. KallltaKt, sekret v . króla greckiego, 
dotknięty został strasznem nieszczęściem. Wnuczę
ta jego, syn 1 córeczka h abiny Boidi, bawiły się 
w ogrodzie swych rodziców w Atenach a chłopczyk 
liczący 12 lat igrając piatoUten. ay.tema Flauberta 
wymierzył go żartom do swej dr ibnięcioietniej sio- 
itrzyczki. Pistolet wypalił a śrnt ngci^U w szyję 
nieszczęśliwą dziewezyukę i przsciął jedną z głó
wnych nrteryj, co spowodowało śmierć natyeumia- 
stową.

— Św iatło  Blaktryczne we Włocławku. Przed
stawiciel towarzystwa oświetlenia systemu Edisona 
odebrał z Włocławka wezwanie o złożenie d e tlv  
racji wraz z kosztorysem urządzeni*.

— Zwłoki Cyda. Drogą tę dla Hiszpanii reli
kwię odsalani świeżo, znany archeolog niemiecki 
L&nfor, w zbioi ach starożytności znaj dojących się 
w zamka ku. Hohenzollern-SJgmaringen. /w łoki 
nieśmiertelnego don Rny Dij>za, nijpopntarciejszego 
bohatera Hiszpanii i żony jego, córki króla Alfons* 
ka»tyl*kiego, Xjmeny,-spoczywają w misternie rze
źbionym sarkofagu, sporządzonym przez księcia 
Salm-Dyck. Dostały się one do Niemiec w ten spo
sób, że podczas wkroczenia Francuzów du Hiszpanii 
w 1808 roku z powoda rabunków, jakich dopusz
czały się t*m wojska Napoleona, wspomniany ksią
żę wydobył je z rozbitego grobu w jednym z kla
sztorów w Burgoe i iłożywszy takowe do umyślcie 
zrobiouego B%rkóf«gn, zabrał ze sobą, a po swej 
Śmierci przekazał w testamencie k i. Antoniemu Ho 
benzoilem. Obecnie, powiadomiony o odnalezienia 
zguby, król Alfons wystosował pismo do ks. Ho
henzollern, prosząc go o powrócouie zwlou boha
tera ojczystej ziemi. Kalążi. z całą uprzejmością 
pv lyehylił się do tej prośby.

—  Sędzittwie cngietecy są bardzo humanitarni. 
W tych dniach prze* są t m w Niorwioh ata-ała  
młoda panieuka Miss Balf, oskaizona o kradzież. 
Poaslaki jednak były tak słabe, ż. sęcutowie pruy- 
stęgli wyaali werdykt udewiuniająsy. W chwil; 
ogłoszenia togo werdyktu ktoś na g:derji począł 
energicznie klaskać. Prezydent oąln z najsurowszą 
miną zwrócił wzrok ka miejsen zkąd padały okla- 
sżi i zawołał: „Kto p.waży1 alę w tak nieprzy-

twoity sposób dać wyraz swojemu zsduwolenin. 
Przyprowadzić mi tn zaraz tego śniałka !* Woźny 
sprowadza z galei ji mtodzicńca araąsegc od stracha.

—  Cóż pan za jedea ? —  pyta sędzia groźaie. 
Mylordzie, odrzecze biedak, jesteu biednym kraw
cem, a ona (wskazując na oskarżoną) moją narze
czoną, z ktÓ!<t żenić cię chcisł o*. Znam ją  od 
dziesijcia lat jako uczciwą dziewczynę. C<łe oska 
zenie niniejsze, to złośliwa p jtwarz i  dlatego kia 

skatem. Nie byłem jednak nigdy Ba posiedzenia są 
do i niswie .zial >b>, że tn nie wolno bić orawa. — 

S ę d z i a :  Dobrze, zważywszy okoliczności 
łagodzące, skazuję pana na 10 fantów grzywny * 
w razie nieściągalności, na jedno.- mleiięczae wię 
ziede.

K r a w i e c :  Otoż macie, niemam przy duszy i 
pięda szylliogów, żyję z tego co zarobię, a mussę 
jeszcze utrzymywać moi h biednych rodziców i ją 
(nodsąd tą). Któż o nich pamiętać będsie, jeśli ja 
pójdę do kozy. Zlituj się milordzie nie naiemną 
ale nad nimi.

S ę d z i a :  N o ! zniżam karę na 5 fantów.
K r a w i e c :  Zkądźe ja wezmę ?
S ę d z i a :  Ale jeaea fant znajdziesz pan przecie?
K r a w i e c :  Ha, to juk lepiej iść do aresztu 

aniżeli i jeden fant ztp'acić, bo rnubiułbytn sprze 
dać cały majątek.

Sęd-cia wreszcie dał się zmiv >ć. Aliś i v  
chwili gdy zapftdł wyrok uwalniający krawca od 
kary, snowa na galerji, ale tym rasem jaż kuczna 
dało się słyszeć brawo. Sędzia podskoczył na f. ta- 
ln ze złości — i kazał znowu przyprowadzić śmiał 
ków. W tźuy powrócił, jednak z oznajmieniem, że 
wi jyscy na galerji bili brawo

S ę d z i a  (zwrócony tn  galerji): W  takim ra 
ile  każę wszystkich aresztować, chyba że ktoś sam 
przyjmie na siebie winę! —  Po chwili w>stępuje 
■•a salę młodzieniec elegancko ubrany i zdradzają- 

swejemi formaw-i, że należy do wyższych sfer 
<j władcza: .Milordzie, pros tę mnie ukarać, bo da 
łem sygnał do aplaa n *

S ę d z i a :  Dlaczegóż pan to zrobił?
M ł o d z i e n i e c :  Bo nie mogłem zapanować 

nad sercem... K!askatom nic dla naruszeni* uitawy. 
ale Ż9 mi się podobała wasza litość milordzie 
Skarżcie mnie jedna* a mimo to sam pana wychwa- 
lać fcęię jako człowieka, uczciwego.

S ę d z i a  (zakłopotany): Mu iiałby» być jędr.ią 
we własnej sprawie. Wierzę, że nie chciałeś pen 
naruszać powagi sądu; owszem jestem sam winien 
ponieważ dałem się powudować litości —  dlatego 
jesteś pan wolnym. — Znowu g galerji ozwały się 
freuetyerne oku.ki. Na ten ras aęozia ograniczył 
sio do tego, że tylko gestem prosił o zaniechanie 
dalszej demonstracji.

1*17 •/,

9 80 zł. Nasienie konopne od -  de -
sł. — Koniczyna od 52 — do 57 — zł. —  Kmi-
'isk od 2b 25 do 24 — zł. - A nyi od — '—  do
— ri. A n y i p h a fń  od 25 50 do 28 — zł.

Spirytus za 10 000 litrów procent:
Gotowy od £9 60 do zł., listopad-maj

— zł., sierpień grndrdeń — 1*—  z/
W a l u t a :  Marek 68 40 — Rnbol 

Napoleondoi 9 47
Wiadftń, d. 20. listopada. Na dzisiejszy targ do

wieziono wołów galicyjskich i bukowińskich 613, 
węgierskich 2052, niemieckich 667, razem 3232 
sztuk wołów.

Płacono galic. stajenue 56 do 68 złr., oso
bliwy 6 9 1/, do 61 z Ir.

Węgierskie st jcnue 55 do 58 i 61 złr., oso
bliwo 63 do 6 4 ’/, i 65 złr.

Niumie* Mo 53 do 56 i 58 złr.
Z powodn większego spędu o blisko 400 sztnk 

przeciw tamtemu tygodniu cena w ogóle spadła o 
). do 2 zlr.

Targ był w ogćlo mdły, nieuprzoda^ych zostało 
blisko 200 Bztnk.

Hł. A-.nirotvics <tr K . hchd..

Wiadomości iiterockie, naukowe i artystyczne.

—  J u l .  T a r c z y ń s k i e g o ,  autora „Trsge- 
dji życia1*, „ R o z b i o r u  D z i a d ó w *  i t. d. wy 
szedł konkursowy dr«*c*t pięcioaktowy jedyną na 
grodą uwieńczony, pod n. „Mojmir11. Dzieło to ; 
osnute na tle «iekn dziesiątego, gry Słowiańszczy- 
zna między Łabą a Odrą w ciężkich była zapa
sa it z potężniejszym wó,soz s rem anizm em.
W  dramacie przychodzi Hojmir, jako jeden z po 
tężniejsych ksiąg U rozdrobnionej wówczas Słowiań 
szczyzay; opuszczony przez swoich rzuca się 
.ęce wroga, łudzącego go, iż  mu pomoże do zbu
dowania potętnego państwa — a jak n* tam wy
chodzi, pokaznje właśnie dramat. Tragiczność głó 
wnej postaci polega właśnie na kolHjach ztąd wy 
nikając .-n z lóżnemi żyfiołam i na własnej ziemi 
Poemat autora osnuty na tle podań ludu ruskiego 
„Czarnobręwiec**, tłómaozouy c -imisA jna jęnyk ra
jki przez Ł. Gor... został już w handlu wyoaer 
panym.

-  Tygodnik Powszechny, pismo illustrowane, wszel 
kim gałę?’- literatury, naaue, sztuce i polityce poSoię 
ooue, ir. 47. zawiera: 250.000. dowieść przez Sliehała 
Batubkiego. Ahasrerui. (wiersz) przez Cs.stan« rogadaulia 
pi i Quis’a. Miekiewicz i Wilnie Poezja i życie 
(1615—18 8), skreślił Józef iretiak. Listy Szwajcarskie, 
prze: B. Sulitn (111). Ooruy z pobrzeży Niemna Urywki 
l.i Ze Szlązka anstrjackieg > Jaworze kołu Bielska. Trzy 
żmije bnropejs .ie. Zcąd i z owąd, przez M. Brutusa 
Kronika polityczna. Rozmaitości, (Literatura i nanka, 
Gospodarstwo, przemytu i handel Teatr i sztoki pięiuie. 
Wynalazki i odkrycia. Statystyka. Nekrolugih Odpowie
dzi redakcji, /wdanie szachuwe nr. 191 Bibliografia 
Ogłoszenie.

Ryciny: Niedola Rysował St. Masłowski. Śmierć 
św. Gruowerj. Fresk J. i* Laurensa. Trzy żmije euro 
pejskie. — Dodatek: Donkiszotka. Powieść Justyna Mac 
( »-ffty. Przekład z angielskiego H Glfioksberg. T. II. 
(ark. 10j. Po śmierci Opowiadanie Marji yon itbner E 
uCBnbach (ark. 4.) — Na żą lanie wysyła się prospekt 
numer na okaz bezpłatnie.

i eslat

Londyn d. 22 listopada. Sąd k ii n? s lazsł 
Brookshswa za grożenie następcy tiosu na 10 
lat do rięihich robót

Kair d. 22 listopada. Urzędowo tapraef-za- 
ją pogłosce, jakoby onedyw odstąpił AbLsyń- 
czykoot port Massana.

B erlin  dnia 22. listopada. Moskiewski am
basador w Londynie, Mobrenheim, pnajibyl tu wczo- 
rai, odwidził jeszcze wczorŁj Gierka, który ’ 
na Frankfurt i Bazyleę odjeżdża Jo Włoch.

T e m t r  A r .  S k a r b k a

We ś odę dnia 22 listopada 1382 roku

Lew zakochany
Komeója w 5. aktach Ponsarda.

M inisterstwo oświecenia w  Moskwie sta ia  
się o wyasygnowanie 112.600 rubli na zasiłek  
dla najeelaiejszyeh szkół w warszawskim okrę
gu naukow y*.

Z Konstiistynopula donoszą:
Dnia 2 km. zastał moskiewski ambasador 

przy Parcia p. Nelidow, zaproszony przez suł 
tana ka obiad Przy tej sposobności oświadczył 
sełtan, źe Moskwa jest jedynym prayjarielom, 
na którego obecnie bez wszelkiej obawy liczyć 
może, a przeto życzy jej wszelkiej pomyślności 

powodzesia. W końcu dodał, że mu miło z re
prezentantem takiego drogiego mocarstwa być 
rasem u stołu. Po obi8dzie, zaprosiwszy pady
szach gościa swojego, ranm  z dragomanem i 
sekretarzem ambasady, Iwanowem do pysznego 
parku owczającego kiosk Iłdiz, rzekł ro gościa 
te słuwa. „Park ten darowuję tobie i twojej 
małżonce, i od dzisiaj jest do waszej dyspozycji.* 
Nie dość na tern, gdy przyniesiono czarną kawę, 
znajdowała się na tacy, którą, Neiidowowi poda
no, wspaniała guiiada orderu Osmanie I. klasy. 
Sułtau, widząc zdziwienie ambasadora, przystą
piwszy do niego, wytłómaczył mu, że urządził 
tę małą niespodziankę tylko we wdzięcznem u 
znaniu zmsłdg, jakie Neli? o w Tarcji oddał. A 
gdy ambasador zaczął mu dziękować, przemówił 
do niego sułtan w te Mowa: ,Tak to, w owym 
najuieszckęśliwszyni dla Tnr^i czasie, podczas 
rokowań pokojowych w San Stefano, nie byłeś 
pan przy boku swojego zwierzchnika, W óiego 
Ignatiewa, lecz przy moim; a jakkolwiek i sam 
podpisałeś traktat sanstefański, to jestem prze
konany, że w dasz/ go nie pochwalałeś, a ta  
wet byłeś mu przeciwny. Zapeynie zaś przeci
wnie postąpiła sobie z nami Anglia." Potem za
czął tak sułtan, jak i obec ly temn prezes suni- 
st-ów, Said basza goriko użalać się na lorda 
Dufferina, który odj*sżd»sją î do Egiptu, nieuwa- 
Zał za stosowne por>zumieć się t  Bortą, zely 
\ a] óluie z nią w Egipcie porządek przywrócić 
W s^stko też, dodał sułUn, cokolwiuk Anglia w 
Egipcie zarządzi, ogłoszę jako niedawne, i je
stem przekonany, że podobnie i Moskwa sobie 
postąpi i  Anglii popierać nie bodzie.1* To rzekł 
szy pożegnał snłtan ambasadora jak najser
deczniej.

^ f i y j s c h a l l  dat* 22. H tapada 1882.
Hotel ZORZA: M. hr. Łaś z Boitiow a. W. 

h*\ Lojfothettl z Drohowyśa. K. VftDsu?e s<i z 
Dubrsao. J. knisź Pmyisa c Narola T. Sarnowski 
z Wol/uia. O. Schaell z Fulejówki. T. Chjbcsjń- 
ski k PoJsaiek.

Hutel LANGA. M Slcsaiskl z  D/liuy. J. 
Pragłswski ze Sokala D.J. W. Wł-fńaii z lira- 
kow.“. G. Haller z Tryestu. M, Thilipp z W?, o-

Hotel ANGIELS-II: B. Pu*zyń>ki z Mi-
chLnki. B. Zagórski z Głęboki J. Ci.inieUwaU z 
Penikwy. K. Le -lcki z Sanoka. S. &o«secki z 
Przemyśla

Hotel KRAKOWSKI; W. Semetkowaki z So- 
kah. S. Młynarski z Myślenic. B D>bro«<,L>r »e 
Złoczowa.

Hotel Wa r SZ&WSKI: R. td i t  r.yfi kł a Mo
skwy. K. Lesicki z C ernio^iee.
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P O C I Ą G I  F O L Ę J O  
i * f d l n g  s e g a . a r m  k a u a '

prKfeU-, Osą 4« ! 1»M «:
KRASOWA: o gol* S -Ja. rauo po:iU-;Sf telesswj, 

o godzinie 9 a le . 21/  w^eest-, jwc ęg oseóo-yf, o 
w s ie  11 taił. 20 a polctt-Jiei* aaięezasj'.

CZERŃ 10 W IR* u o 10 min 0 wieosó -r aoo
po»ni*s*z!7: o gods, 4 bu a '  n r  o pociąg adsaFr y, 
goas S ssij. po u'i) aó u-j eoiąg salęszany.

Z PODWUł,U( ZTSK; w* dworseu w K-teatcrc o gods!- 
aSe S mia, 18 rws? 1 o gods 3 * h . e8 popotudnis 
yocisg »io3*a<»y,

Z PODWOł»OCZV8K: a-, dwoi t w alów*® L o * ± i
sriessć" pociąg pospiesz?.?, o go-dziale 10 min _ ^

dńaie 8 aia. 50 •ztAb pociąg osobowy, o g-Azisth 4 
min. 18 po pob>4sia p  ląg mięsu*! ?.

E l BTANIBŁAWOWi j a* Stryj, r»-o i  godzLnle^ m.- 
Mtł £4, wieezór o gods. 8 Min. 90.

Odehwu h  Lwów*:
DO KRAKOWA: o gudćLiio tu mtn, 50, nnć pói_oe 

pociąg pospieszny; o gudsbsiu 4 min. 53 r&uO pociąg 
osobowy, o gedziaio S wLsst 9 po psiadała pociąg 
MtóMaay

0 0  C.zLrNIOWJlKC: o godaiaie 6 wiajt £0 . ~*o poei%« 
pocieszaj, o god«Lue l i  Miast 10 raso pi ")ią~ m 
•'«ay, o gódz 11 _uaat 10 w 3oey po*>g auęi ząn 

DOFODWOŁOCZTSŁ z głów go d-».ono*,gcitiii.ej 
rano foei & pospiei say, o godzinie 12 aJaafc -0 po 
yjndtln t»v; Ufę ai^nzsay, e godzinie 10 mlmk 31 
WkHteór poeiąc uJfwnin 

PO BTAJUSŁS WOW A i a» Stryj, ttwo o godsnnie 7 ni- 
5. wieenór o godsist* » minut 45

^oiei

s izby handlowej, 2ii - listopada. 
Ak c j e  aa s z t u k ę  
hez kup- Mażącego.-.

K w ok  Łu wik* . *02 50 07 — .

piiM iijfSi I t w i d d

LwÓW dnia 21. listopada. ( S p r a w o z d a n i  e 
l w o w s k i e j  I z b y  k u p i e c k i e j . )  Ceny za 100 
kilogramów p ® ia «  Lwów. Według jakoś n. i ;

Fjeen;oa czeiwona o*l 8*— do 8 40 zł., biała 
od 8 —  do 8 40 zł., żółta od 7*50 do 8’— zł., je 
sienna od —■—  do — ’—  zł. —  Zyto od 5 70 do 
5.90 zł., jeden o d — ‘—  d o —-—  z ł . —  Jęczmień 
browarowy vd 6'£0 do 7*— zł., pastewny od 4 80 
do 5 i0  zł., jiWen. od —*—  do — .— zł. —■ Owies 
od 5 ‘— do 5 1 0  zł. —  Groch do gotowuaia od 
7 75 do 8.50 zł., pastewny od —’—- do — ■-— zł. 
nowy od —i— do - -  — zł. —- Wyka od 4  90 do 
5 20 zł. —  Bób od 7 50 do 12 50 zŁ. - K uku - 
rudaa stara od ——  do — '—  zł., nowa od 5 30 
do 5 70 J .  — r2» pak  z iw v -. od 13 50 do 14 26
zł., rzepak lotni od — . d o  zł. -  Lnim ik*
od 10 70 do 11*20 zł. N asunie lniane od 9 50

20 listopada.

Powszechny dSuj; pefi- 
stwa (za 100 złr.) 

Beaty aastr. *» baalc. 6 pre.

ś- ■ iUółpo-il00J4.wA.4pr. 
Ł f  SSSO „ frJO ,  : ,  i  ,
h N 18S0 „ .100 , , i • .

SSS4 „ 100 „ ,  „ . .
Łłsty o**-. <i®3Ł po 120 ii. 5 pr.
““ ziuta pr*. , . .

Obligacje iańsssnisacjjae 
[su, 100 złr.)

Balioyjeids . . . . . .
Bakewiśżkis . . . • .

Inne pnolkzse papiery.
Węgierska rant* złota 8 pr. po 

lat) sir. w. s. . . - • 
Węgiorskapeł. hel. po I,J0 «T 

5 proesatewa . . . .  
Węgierska po*. , - 100 dr. 
nmekayofirss. sol. po 4%fe.

Aksj. baskewu.

ft&sr
BaUadkreś
jś f c ^ b - '1, wsgśsr. 200 
Ira jia  w hm i ui uo-aasar. 

9* MO (A*.......................

«ą(5f

76 i*
T 25 

*18
180 lf> 
185 501 
171 5) 
44 50

100 - -

118 90

188
J.16

50

. po 300 11*' Śl
ina. Asi Ges. 300 sk. 
kredytowy dla handła j

119 
2*9

289 90 
»1

50

{■•łleylckt buk 
po *00 sl.

Banka aast-węgisnkir^o po 
600 sir. . . . . . .

76 eoiDnionsbaak po ICO sb . 
?erh«h»b*akp<'V po 140 d. 
Wiedeński Bank <00

*» w. a. . . . . . .
77 40 
18 60

180 6 
186 25 
.72 
145 50

99
*01

119 20

184 
8 50]

119 50 
329 (0

89ł 20 
881 60

860

nipotwwy

Akcje k jla l
Albrechta po 200 sir. jvt; 
tłtuiJzklsj p o ' 10 str. sżi be.

,  900 „ w 
Ferdynanda północnej do ioo

■Ir. or k.................
Fraasisska Jozef* po 900 

et. w. a. . - ■ • • • 
Kolei gal. Karola Lad. po 900

sir. m. k .......................
Morawsko-Czlęrka (oeatral.

po £jO złr.......................
L^rowi.ko- Cssralow. - Jnsska

po iU) zł........................
Ar-tr. pół. f  aeh. po 200 sł. sr.

,  „ fi B. „ 200 ,
Rodolfa po 20C .lr. srsbr. 
Sisdmiogr. po .00 ii. w. a. sr. 
BtaatMlsoab.-Gas.300 sł. w*. 
Mdbahn pa 900 sł. sr. . 
Tramway wlad. po 170 zł. 
Węgiwsko-gaHej.sni (^opk.

po 909 itr........................
Węgiar. ptłBoa.-waohed. po 

900 sdr. arabroM . . . 
Węgtse. ■aaboin. (Waatb.) pa 

KO oto. w. m. . * . . .

_9 88t
114 85U4 50 
141 76.142 50

«10 -  <1«

106 50 167 50 
SI 8 76 909 26

W

jsno — 

194 50
•705

198 7b

807

21 -

.6* 60 
198
319 75 820 35

807
21 50

167 
199 50

164 25 165
168 — 168 I

76

845 fii 
l „  6!) 187 
20 28 2*u

167 75 

118 50 

163 26

158 50 

U9 60 

168 75

L i a t y  s *  at z wt t e
(m  100 złr.) 

Bodenerad. allg. Setar. 8 pr. m
* V *?ł-wJS l*t 5 pr. w.» * a i Tow.Vr-d. s » , , pr.

Galio. Lńnk hipot. Ô prl w».
„ Zakł. kr. wioś.6 

Bank aastr. węg. m, k. 6 pr.
* u * W. fe, S „

Obligacje pierwszeżstwn 
feoL (za 100 zlr.)

Albrechta po $00 sł. 6 pro.
srobr. w. a.....................

AlłSldska po 300 sł. 6 pr.
srabr. w- ą . ..................

60| Czeska s 800 złr. sr. w. a. 
I  libi ,1y po 8 pre. sr. . .

.  eta. 1883 5 pr. sr. w. a.
,  ,  18705. .  .
;  i  187SÓ, ,

Fopfyaaitóa pdŁ 5 pro. m.k.
* 6 I o*br

JaL^L. 300 zV 5 pr. or. wjl 
.  O. au. 6 pro. .
;  n  m. 1871 300
„ W. o. ł 800 sł. 6 pr.

Łti.i -Cssr Ĵa**. 1. ans. 1665 
800 zł. 5 pro.

Łwow.-Ćser.-Jas. O- om. 1887 
-100 sł. 5 pro. «r. w* e. , 

U m  .  - -Jssr UŁ om. l i f t  
MQ ab * «em m. w. o..

T

18 76
98 9‘

88
101 -

100
99 8i

94

95 
i r
97 71 
•7 7

100 15
101 5u
105 75
102 
16# —
99 76

98 25 

ICO — 

S4 60

119 85 
99 20 
>1 60 
98 75 

101 5d 
101 50 
100 16 
100

94 60

94 76 
101 -
98 ... 
98

103 35 
112
1C6

1E# 60
100 J6

93 7E 

10© 60 

U  60

.-r.-Oscł-.-jfaStf. ST. «ns. 18741 
IDO *ł. d «■>. « . w. a . . 

-tadoiła po 700 ał.w.a. Sft,  
s’*Dr, -w. . . . .

Skw ili sm. l£S9 po 800 zs 
i pre, nt- w, ». . . .

aćdolta aa., >.J7Sj p* 800*8, 
5 pro. st, t u. 

aiaómiujrodskisi z* INO sir. 
5 pręt. . . . . . .

Papier? loteryjne 
(s ito m ).

*ł*d krel Olahaa * prsasa. 
Klary po 40 ałr. a . k. 
l-ubrookia p.mm. pot. . • 
KeglcTioh po ib sir m. . 
'u . kow ik t po 3J słr. m. k. 
Lublańska f.Ana. pas . .
.adaidckiL  .......................

Palffy po 40 *Ł a .  k. . 
Radelfa pa 10 s*r. n  Ł . 
K. Boba no 40 sł. ta .Ir . 
halaogrodiskie prem. p i . . 
Si, Genois po 40 słr. za. k. 
Stanisławę wska (potyczka)
W po 20 i ir. w. a. . . .  

aldciem po 20 słr. m. k. 
v/iDdischgrt‘_i po 20 zł. mil

Dewizy S-airsięczne.
 ii> 100 mark . . .  *
Fraukfort 100 mark. . . 
Hamburg 100 . . .

100 t a  estari. ,
s r . 100 franków ł,. * *

99 2 

99 1; 

99 -

91 -

178 50
87 75 

I 76
19 -
20 CO 
28 SC

85 25 
i8 76 
51 60 
34
46 bO

24 25 
: :  50
88 Tb

68 45 
58 4 - 
5~ 45 

119 20 
47 20

95 

99 4) 

99 40 

99 8 ) 

91 60

174 - •  
38 50 
93 60

21
fil
89 25 
85 75 
19
62 50
25
47 —

26 — 
28 — 
89 25

68 50
58 5<' 
Ś8 

119 8 < 
47 26

Wiedeń <L 2ź. UsŁupada. (Pryw.) Stiwarzy 
szanie wyboriza tutejszej dzielnicy Margarethen 
uchwaliło wczoraj jeduogłośnih wotum zaufania 
Kxoa&wstU’owi a ^ctępieaie postępowania jo- 
aiów śródmiejskich na onogdajszets uebrazin w 
gmachu giełdowym,

Petersburg d. 22 . listopada. (Pryw.) Pr*y 
budowie strategicznej kolei Pińsk-Ząbiuka odkry
to malwersacje. Przestrzeń 140 wiorst stoi bez 
dworców, budek strażniczych i zbiorników wo 
dy; nasyp kolejowy aie jast należycie utłoeso 
ny Car, któremu doniesiono, że wszystko wy- 
końcsoźc, ma być srodze rozgniewany n t jene
rałów Anienkowa I Wannowskiego.

Berlin i  22. listopad*. (Pryw.) Giers wyje
chał ztąd dz{siaj. Bawił zaś w Berlinie na spe
cjalna życzenie cesar/a. Jako dopiekające spra
wy tważają w moskiewskich kołach rządowych 
cło graniczne, socjalistów genewskich, forty
fikacje na granicy galicyjskiej, K iłę i zwinięcie 
poselstw moskiewskich ua dworach pwudaiowo- 
niemieckich. To miały być przedmioty pertrak- 
tacyj Giersa z B smarkiem.

Wiadtń d 22. listo]« 'a. Dr. Smolka prze- 
Mai cesarzowej d. 18 b a  gratulacje w imieniu 
niezebranej obecnie Izby posłów, i otrzymał od 
wielkiego ochmistrz i dwo/u cesar-owej. br. Ncp- 
czy telegram i prośbą, aby zawiadomił Izbę, że 
oesarcow* najłunawiej i najRcierzej dziękuje.— 
Osłonek Izby posłów Edlbacher (z Górnej Aa- 
strii) Moiyl u andat ula słabego zdrowa,

Wiedeń d 22. listopada: Vobt, Uorresp.
pisze. Zwracamy uwugę. że r*ąd hiszpański od
mówił odnowienia traktatów handlowych z Da
nią, E orugJią, Szwa)carją, Hjlandją, Włocha 
mi, Grecją, Moskwą i Tarcją a gdy nadto wy
roby tych państw, jakoteź od ćiuższt go c w n 
wyroby angielskie traktowano bywają według 
pozycji ogólnej taryfy cłuwe,. które często wyż
szym i nadzwyczajnym ds<J - tkom podlegają, więc 
może by mogła uróść ztąd dla pewnych wyro
bów austijackich pewna korzyść _ wobec wyro
bów państw powyżej wymienionych

Belgrad d. 22 listopada- «zef sekcyjny w 
ministerstwie skarbu Wukasin^ Petrowicz i dy
rektor csł Stojanowics nd*ją się jutio do Berli
na dla zawarcia serbsko-niemieckiego traktatu 
handlowego. ,

Rzym 1. 22, listopada. Księga melona jast 
w większej części wydrukowana i będJe zape
wne d. 7. lub 8. grui »iu rozdaną.

Kopenhaga d 22. listopada. W duńskiej 
Izbie posłów wniósł minister wojny ;ak w ze
szłym roku o kredyt w sumie 72 283.000 koron 
ua . rmię i A tę, która to sama byłaby na 10 
iat rozłoloną.

Paryż d. 22. listopada I^br posłów przy
jęła projekt ustawy, ratyfikującej ir.iktat, za
warty przez Brazzę z murzynami nad rzeką 
Kongo.

Członek spiska internacjonalnego Bernard 
został w Paryżu aresztowany z powodu ostat
nich wypadków lugdnńskiyt

Alaksandrja d. 22. listopada Międzynaro
dowa komisjL sanitarna (w Suez) wbrew relacji 
inspektora tureckiego z d 11. b m. donosi, że 
cholera w Mekce jeszcze nie ostała, i że 12 prc. 
wojska angielskiego xachorowało.

,  Lwowsko-Szenuow-Jagsk. 1 5 50 168 «...
k,sLu bryst fali? pa SCO złr. boó — % T*>|

,  to ig /t str U l (Ard
U  L l ś - t ’  * * « t'* w se  ia ISO ni*.

C**s kup. b eitoftójrofi
Tow kr»i gam  5 w. a. . 97 75 99 -

K «. »- t  , 0 ?5 91 iS
ł »* i J  ; i ,j
,* < » ^ *. » ty — kf:\ 0. - t

Saasft hy* fi y/sl. l: 0 9* ’S 10
, . *>i \  \  I, ? l 0 60 it 1 3,7'

, u . "•i £0 ; a ó-J
GsJI* &  i. kred w? tn 6 »«d i 0 50 ■ 2

,< & U — 5 £0
I/?. L i s ty  fi ł U Ś B V S5, t  -'X, s-h

Ojdłnofo irećL /akrndt
źla * t i DaF.»w.ur <■* yaei — _ ....

Pffi O b l i s i  ;00 
Ind«aaisfwy.,« falinjdnc .8 93 .-'0Obligacje ktoaun ŁtkL kr, wł. 6 % lAO — ifc
P ^ f t m  kraj. s r. i».:§ ye Ku,
Us*f mltóbŁ jKrtów*

m 102
!'? m n i>oevsj ?:Q Kł

V, M 5 I  t  t J
Cukat kelcizisnr^l S » i 65

. j ces&raki ' . •vfrv ! 6 |P 16
Nfewleoaślor . 4<
Ptjfefitparjd; — ,&73 V
!4fi.r*I roayjski oebray i ć2 z1 k-«>

IW surak KLwJau-aek
; :6 ‘/, i ' 8 ‘/,
m 1j \'0

Sr*l a < . ....
Aspoay w srebrae .... —* ~

KURS GIEŁDY WIEDEKS30SJ,
WiedeA d. 22 L.sopa 1 1882 

godzina 1. minut 
Losy kredytowe 173.50 
Anglo-Anstł-. 119-25 
Kolej Kar. Lud. 302 50 
Kolęjj połud. 13j.“
Kolej Elżbiety 207.50 
Węg. NoHostb. 158 50 
Węg. obi. p. w d . 93 —
Kolej siedmiog, 108.—
Renta. węg. 6°/0 118 80 
Rća rubel pap. 1.17.—
Galie ukdemniz, 98.—

50 popołudniu.
Węgier, kred. ak. 278.— 

113 25 
2 7 0 --
166 50 
166.—  
123 —

Unlonobank 
Nordóahn 
Kolej Alfóld. 
Kolej Lw.-ozei 
WleJ Oomana. 
Węg. kolej zaol 
Losy tureckieh. 
Bankyerein 
Losy węgier.

24.50 
109.— 
116 —

Marki niemieckie — .—  
Usposobienie: chwiejne.

Wlsslefi, 22 listopada llłSśf 
gadzina lf> min 35 trzeci ołudŁiOaa

Akcj« kredyt, 285.70 Angb-austr^ 118 75
Kdei Ksr -Lud 303. - Kolej Połudu. 13 < 25
Cfaiossbank 114.-- Sapolooadar S .47 V*

wy fi fcankn i.174/* Usp^oh lenie- mdłe
M* r ltT>, 21 listopada 

gods^i 5 JŁiaat 3> po południu
łesjis. 'tank. 

Lombardy 
<olai Bamuś.

2 0 25 
330.

.Akcje kradyfc 
Galicyjskie 
Aast bank.

488 50 
129.P0 
x 70,10

Herbatę karawanową,
wjborną, lądem sprowadzaną,

tylko w Jednym gatnnkn,
poleca funt w. po 3 złr.

skład materiałów
A d o l f a  1 n l e n d e r a

W BRO D ACH . s-30
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1 DOlSil
NidWladom.kl St. Cztery pieśni do 

słów El...yego. Zaczarowana 
królewna. Qay ostatni i roza 
zwiędła Serenada. Barcarola.

Cena złr 1. 0.
Siowi zku mój, wiersz i melodja 

Ad. Micld-wicza, kolona do 
śpiewu przez A. Ostrowskiego.

Cena 40 ct.
(W wydań u ozdobnem).

B neztA iku F. Nie opuszczaj nas. 
Wydanie ozdobne z bbrazkiem 
Matki Boskiej Częstochowskiej.

■Jena 80 et.
Madejski M. ływalki. Cena 60 ot.

Tęsknota. ,  GO „
Dnmka. ,  45 „
Złudzenie. „ 60 „

Wydane nakładem księgarni

w e L w o w ie .
4088 2—4

dla ucznia do II. klasy łacińskiej, 
który ukończył przynajmniej 1Y. ła
cińską klasę z dobrym postępem, 
znajdzie mnieszczenie. Świadectwa są 
pożądane. — Bliższą wiadomość n- 
dzieli apteka w PocoKn złotym.

*'31 2 3

Konkurs.
Rada powiatowa stanisławowska 

rozpisuje konkursową posadę sekre
tarza z pensją roczną stałą 1000 zł. 
Wymaga się dokładnej znajomości 
ustaw państwowych i krajowych, oraz 
znajomości obudwu języków krajon ych 
i języka niemieckiego. Padania opa
trzone certyfikatami przyjmuje prę
ży ajum Wydziału powiatowego w 
Stanisławowie, do dnia 1. lu
tego 1883. 3983 *—8

Wydział Rady powiatowej.

NAUCZYCIEL K IT  JS*
do okieD i drzwi biały, szary i brą
zowy, w najlepszem gatunkn poleca

O . T, ttinehler,
we Lwowie, dom Narodny.

4036 3—3
używa się z nieza 
wodnym SFutkiem 
przeciw: k a s z lo m

 ___  n e rw o w y m , k a
. a r o m  , b e z s e n n o ś c i  i  w s ie * * lin  
c i e r p i e n i o m  p ie r s io w y m . Zada- 
walnia lekarzy i chorych. Łyżeczka o 1 ka
wy wystarcza. W Paryżu ulica VivieAne. 

136, w aptece Dra Chahle.

K O C ł  A L F O N S
ogier kasztanowaty po „Cambuscan 
od „New-Victoria“ po „West-Austra- 
lian" od „Calcavella“ po „Birdcat- 
cber“ stanowić będzie w Lipnikach 
po 50 złr. od klaczy i 5 złr. na 
stajnią. Udać się do Zarządu dóbr 
Lipniki, o. p. Mościska. 4013 2 8

Z naczny w Galicji już zaprowadzony 
h a i  ilc l w in  r e ó s k t c h  1 
b o r d e a n * ,  posznknjb we wszyst
kich miastach w Galioji r d o l  

a j  e n  i  r z e t e l n y c h  z a s tę p c ó w ,  
posiadających znaj' mości w wj Ss n eh ko
łach pr r , Ltnych. Tylko tacy uidydaci 
będę u *Zfcięd roni, którzy się „ykazai 
mogę poleceniami o swej rzetelności i 
znajomości.. Łaskawe oferty pod W. P . 
3 0 9 8  do „Haasenstein & Yogler* Otto 
Maas) we Wiednia.

Ajentów do sprzedaży ba 
prowizją K a w y  
osobom prywatnym 

poszukuję
A. E. B eiche & Cmp-,

3641 l —l  w  l a m b n r g a .

Strauss,
Snppć, Offenbach, i  t. p.

50 operetek
w formie potpouri i t. p ., na fortep' a 

między innemi: Der lnstige Ktieg, 
Carmen, Boccacio, Fledermacs, Fatinitza, 
Methnsalem, Girofle Der k ei e Herzog i tp

najpiękniej* ych tańców C A  
O w  H traassa . O w

Powyższe 30 operetek modnym ua 
fortepian i 5 i tańców Straussa w wielkich 
wydaniach, dobrym d ru k i, eleganckie i 
poprawo*

razem tylko za 4 złr.
wysyła oclone za pobraniem lab uprze 
dniem nadesłaniem gotówki

Moritz Glogan junior, 
8601 l - f  w  H a m b u r g a .

G1ÓW. 170813 200.000 Zł.
Najniższa wygrana 200 zł.

D a l a  1 g r u d n i a  1 8 8 3 ,
odbedaie się wielkie ciągnienie przez 
rz§a założonej i gwarantowanej c. k. 
austijackiej państwowej pożyozki 

premiowej z rok 1864 
1 3 0  m il io m ó w  0 8 3 . 0 0 0  złr.

Główne wygrane, a to : 200 000, 
150.000, 50.000, 25 000, 20 000,
1 S 000 . 10.000 , 5.000 , 2 000,
1 "00, 500 zł i 2o0 zł. a. w. jako 
najuiż. w jgrara losn wyciągniętego.

Ź.doa inna loterja pożyczkowa 
nie nastręcza tak wielkioh ssana wy
granych jak ta , zatem dodana jest 
ia id  3mu sposubuuśó s małą wkładka 
wygraó 3 0 0 . 0 0 0  e ł r .

Los na to ciągnienie kosztuje 2 
zł., S loey 5 zł., I loiów 10 zł., 16 
losów 80 zł. a. w. za nadesłaniem 
gotówki w banknotach. 4)30 2—3

Zle* Bnia przy dołąozenin należyto- 
żci załatwia ą się azybk i i sumien
nie do każdego zamówienia dołą- 
oza się urzędowy pum gry i liatę 
ciągnienia. Na każ d i zapytanie u- 
dzida się objaśnienie, a nczesliko
wi wysyła się plan gry, tudzież po 
ciągnienia wygraną należytość. — 
Upraszam bezpośrednio i z zanfa* 
ulem udawać się do domn handlowego
J. B rey C Ł a ,w F ra n k fa ro ie  n. M-

Włosy na jlora I Imdzie, tolor naturalny
_  Dostawca

tjljjŁ C ) J. K ró l. MóSi K ró lo w e j.
A n g lii i  w ielu  Dw orów  ■' 

GiĘj&lp 1 med. zł. - 3 med. srei. 1

REPARATEUR
AU QUINQUlNA

Przy go t. przez F. CRUCQ’a, Df« -  Chemika 
PARYŻ, 11, rut Tróvise, 11, PARYŻ  I u Bd. Pihaud
Jedyny  wyrób Rtóry, nic liędęo 

farbę, przywraca  wfosor.i na głowie 
i  brodzie stopniowo w  m iarę u ży 
wania  go, ich  kolor naturalny.
UŻYWA. SI? BEZ ŻADNYCH IRKYCH WAKATÓW

spędza łupież
W e  w szystkie '' klaP  p e rfu m  i fryzy e ró w

Uwieńczone nagrodą na wszystkich 
wystawach światowych

Al, TscMla Syiu
ces. król.

dostawcy >88 nadworni
fabryki w S c h f tn f « łd  Ł o b o s l t*

l . a b l a n l  i . W i e d n i a
polecają swoje uznane za wyborne

W Y R O B Y :

bezolejne kakao,
czekoladowy proszek

kompoty, czekoladę, 
b a n d y t y ,

k s <  i ) s « i r s B e  o w o t e ,
8KŁAD we W leam n Schwarzeń- 

bergerstr. 8, Pradze Herrengs., B_ 
dapeszcie Eroneng., L in ia  inllst., 
Tr; nt Piazza del Legną 2, .Berli
nie Mittelstr. 1058 1—2 i

4053

Najtaniej 
na łim ę

Kaftaniki 
K a l e s o n y  
Pończochy 
Skarp?tk' 
Kamaszyki 
Szaliki 
Barchany 
Spódnice wat. 

kolor.

aH
N
•s «

r N 
«

p o le c a  h p n d e l

płócien i bielizny

M  RIEDLA
w e  L w o w ie , p i .  M a r j a c k l .
■ fe . Cenniki szczegółc e na żą

danie posyłam 3934 1—4

W handlu 1 12

M. Salvsiir*i
w Tryeście,

nabyć można po najtańszej cenie na
stępujące artykuły, oclone, opłatae i 

franco w opakowaniu.
netto wagi

Baion maronów 4% kl. zł. 1.5/
„ orzechów lasb. wielk. „ 3.42
„ daktylów aleksandr. „ 6-46
„ śliwek bośniackich „ 2.38

Kosz 6 kilo apelsyn lub cytryn 
i  I. jakości . „ 2 .-
Sardynek w oliwie puszka bl „ 0 45 

Na żądanie cenniki gratis.

W i e n i e c
ulubionych znanych melodyj narodo
wych w łatwym stylu ułzżonych na 

fortepian, przez P e t e r s a .
wyszedł wJaśn*e zeszyt IV.,

przez W. Bichlinga.
Cena każdego, zeszytu złr. 1. 

Wszystkie 6 zeszytów razem wzięte 
kosztują 6 złr. w ozdobnej oprawie.

Zamówienia wprost u mnie prze
słane będą franco ó̂ os 1 - 3

JULIUSZ WILDT, księgarz
w  l i  r a k u  w ie .

Podziękowanie
Wuj u pann d r .  Z ie m M c -

L ie m n  , synowi, za uskutecznioną 
operację szczęśliwą u syna mego, 
cierpiącego na anginę, również Wmu 
panu d r .  M n ie m a  za współudział 
wzięty przy operacji, składam naj
żywsze podziękowanie.

Lwów. Wolf Jolles.

W y b o r n e  z e g a r k i  najtaniej w skła 
dzie zegarów od 32 lat znanym, firmy

M .  H R R  Z ,
fa b ry k a n ta  *eg*rhów ,

we Wiedniu, Stefansplatz nr. 6.
Listy uznania wieloletnych oduiorców 

publikuje się w pOi.rzedniem ogłoszeniu. 
Geni iki gratis i franco. II 366a 8 — 12

' K a ż d y  t r z e c i  los  w y g r y w a .

W i e l k a  l o t e r j a
L Międzynarodowej wystawy sztuk pięknych

we Wiedniu 1883 r .
I. G łówna w ygrana wartości*20000 zł.

II. wygrana wartości 10000 zł.
dalej znaezna iiośó wygrnnyoh artośei po 50^0 zł. 3000 zł 1000 rf. 1000 
zł. itd. prócz tych 60. )00 obok stojąoyeh wygranyoh, tak , że nt

każdy trzeci los przypada jedna wygrana,
jest to tedy szansa, jakiej nie nastręczyła dotąd żadna lot ir a.

C ią g n ie n ie  d . 3 0 . l i s t o p a d a .  I T' n 'ś ' |
CENA LOSU 1 zł. i  1

Przy odbim d 10 losów, jeden gratysowy. I ....—I
Losy i listy ciągnienia wysyła oplatnie, d y r e k c j a  I .  l o t e r j l

Ł  0 8  
1 z ł

w y i t a r y  s z t u k  p i ę b n y c k
*  c W i e d n i a ,  K f l n s t l e r h a n s .

Losów rabyó można także r e  wsrystkieh księgarniach i hardla-h 
sztos piękn/oh, w kantorach wymiany i v  zwykłych miejsoaeh ■ pr-e. - 
ży losów. fc®-3 8 - ?

Z powodu przedłużenia wystawy, naznaczono ciągoienie stanowczo 
na dzień bO. listodada r. D.

T
i

Zniżone ceny ka^y
L u d w ig  H a r l l n g  &  C m . Bamburg
dostarczają tylko poręczone- dobre gatun- 

1 po nadzwyczaj tanich cenach z opłatą 
I p .rta  :a pobraniem :
5 kilo Rio wyda nej złr. 2.80

„ Campinas smacznej „ 3.60
„ Cuba wybornej „ 4.50
„ 1’ortorieo wyśmienita ,  4.80
„ ylon plantacyjna j 5.—
„ Zlo-a M mado, szlachet. „ 5.50
„ Mocca arabska „ 6.—

3631 1—6

Zmiana lokalu.

li nan 
M  Mw temmk

p r x e n i o « ł a m
pod I. 26. ulica Halicka

I. piętro naprtejiw iąda 
poleca się i nadal łaskawym wzgięaom 

P. T. Pubncznośoi
JfMarJa JBourdon,

Berlińskie kursa giełdowe
telegrafuje rutynowany zawodowiec U- 
miarkows ..e warunki, Aires: H L. 780 
do Haasofcatoin & Yog ̂ r, w Berlinie S

IX  e  r  b  a  t  a
(bezpośrednio sprowadzona) 

w oryginalnych pstrych skrzynkach chiń
skich o i 4, 3, 2, 1 kilogr

Gatukikl sromstyczne
SOUCHONG kwiat, najlep. czan-a 6.60 

,  wyocua 5.50
CONGO (famil.) wybór, czaru j 4 —
KARAWANOWA, herbata nad. wyb. 7.- - 
PECCO kwiatowa nejd iskonalsza 7.50 

„ .  wyborną 5.50
Cesarska mięszaus 8.—

wysyła przy odbiorze od 2 kilo z o- 
płatą cła i franco do wszystkich stacyj 
pocztowych. lafee 9 80
A, Goidscńmied & Cmp. Triest.

'Harleoiskie Cebulki kwiatowe
Man suche

eiD Gesctiafislotah
auf eiuem der l e b h a f t e g t e n  P o -  
s t e n  L e m b c i g i  i i i r  s o t o r l  
oier m m  n a c b u t e u  ' i n a i t n l
zu mietheu, cwentuell wiirde raauj 
auch den passenden Tbeil der Ge- 
scbńfts-Einrichtung ubernehmen. Yer- j 
mittleru Houorar; — Zuscbriften In 
d e n t s r h e r  *&cAie erbeten uu-l 
ter t i e s c h a f t  L e m b e r g  8 5 0 0  
au die A n n o n c e n -E -K p e d itio n  
yon H e ln r io l i  S c h a l le k  W U n J  
W o llz e lie  1 4 .  3561 2—2

H yacenty pełne i pojedyncze 12 sztuk od 2 do 4 zł.
Tulipany pełne i pojedyncze 12 sztuk od 80 ct. do 1 zł. 
Tacety najpiękniejsze 12 sztuk od zł. 1 80 do 2 zł.
Narcyzy, lYocusy, A nem ony pełno , L ille , A m arylis i 

Gladiolusy w wielkim wyborze i po najtańszej cenie poleca
Główny skład nasion i roślin

J. S T A G H IE W IC M
w e L W O W IE  p la c  I l a r j a c k l

Przy większym odbiorze znaczny opust.
Posełki uskuteczniają się odwrotną pocztą.
Cenniki nasion i cebulek na żądanie franco.

I O O ł O O O € » Q 4 > € 9 t O O a

T y l k o  u

H a ns Sachs,
u e  Wiedniu,

7., Licćhtensteg 1 
Najlepsi-e 1 n ą j i a u s a e  
o b u w ie  d ii mężczysB 
kobć t i usieoi, aro! ion 
eU'gancho i trwało w oaj 
o)»fi'8rym wybo. zp zawsz 
w zapasie. — D a m s L e  
s s t y f l  t y  13'ty'owi ra 

podwójnych oodesa ach od 3 zł. 78 ut 
yżaj, jw ę a k lc  s d j f i r t ,  n.8 podbój 
u h  podeszwzoh od i  ił, w; żoj. Wase! 
ijg  > rodzaj n e b  I .  !( z cholewa ’ 

dla ehłopoów, tudzież fil to we obuwie 
dla do u. p> edumiera ąco t a n i o  i 
cenach. Unj*r weno cenniki s pouozeoie'- 
iq wzięoii mii ry g u tis  i franco.

Zlecenia t  prowincji uskuteczniaj:,, 
iię rychło, coby siY nic podobało, będzi 
wymieniana. 8542 I I—7

I

f Ś w i e c ą c e  k r z y ż e
misternego wykonania plastycznego i cudownego widoku.

Tj  krzyże pomalowane są wynalezioną e. a. TTjłąezil 
uprzj wilajoawauą w nocy świccąoą się farbę kryształową 
l.tóra nie podlega zepsncju, i tak jak rou lozki świętojańskie 
świecą w lecie w nocy, tym samym blaskiem w pysznym 
kolorze świecą krzyże, jedynie prztz nas wynaleziono i wy
rabiane.

Za tri złość i brylantowy połysk gwarantuje się.

n -  Cena sztuki « l r .  3 .7 5 ,  w lepszem wykonaniu « ł r
O '1, neder doskonałe z poatumontesa z ł r .  6 ,

Wysyłka za g tówkę lub pobraniem.
Jedynie i wyłącznie do nabycia u

Klingi & Baumann
w e W I E D I f i r .

I, TEGETTHOFFSTRASLJ, nr. 8.
N. B Ostrzega się prz> d naśladownict wem, ksila  

sztuka opatrzona jeat na udwrotnej stronie naszą fi-mą.
3596 3—#

i
M O L L  A  proszki seidlickie.

Tylko prawdziwe,
jeż li ua każdej etykiecie pudsłła wydrukowany jest 
orzeł i moja hrinL.

Od 30 lat zawsze z najlepszym akutkirm uży
wane na wszelkiego rodzaju e h o r o b y  ż o ł ą d k a  
i przeciw z w i c h n i ę t e m u  t r a w i e n i a  (brak 
apatytu, zatwardzenie i t. .)  przic;_r k o n g e *  
a t |o m  k r w i  1 l a r p l c n l o n  h<  a a r o l .  
d a l n j  m . Szczególnie zaieoonc osobon, zatrndnio- 
nyw przjr zajęciu ■ ledrąseis.
F *ł sywe wyroby będą sądownie ścigane. 

C e n a  s a p i e  -męt * m a a r g a  ry  1 1 a a l n  >go p u d e ł k a  1 s ł r .  w . a ._______________

Wódka

Oleji tranowy M, Krohn & Cmp.
e  o p i s e m  a ż y e i k  k o s z t u j e  1 s ł r .  w . a .

B e r ę e n  (w Norwsgiij. Ze wszystkich 
.. hau > 1 -lajdąjąryoh sii> gatunków jedy ue 

< dpowieoni do leozniozego użytku. F l a s z k a

Główny jMaó wysyłak u A„ M oll, c. k. dos)awcy nadwornego, Wiedeń, Tuchlauben.
Cprasea się F. T. pubUctmośó, ktyraśnu ią ia i prepaśatóm MOLL A  i U tyko 9reyjmo- 

igai, które opatreone są marką ochronną * podpiśem.
Składy wa Lwowie: J. Beisei aiL, F. W. Królikowski, Zg.BaCkerap., St.Msrkiewicz, w . kirszałkl. i« J. Hanke, 
w BŚ«W: A. Reiohert, spadk- Krich Keler .pt -Brodach: M .EulśksiE. L i ó j  ap t; w Bsmitiww: L. Nemnair; w 

st-iuńK -ck  Ignacy Sohnirtk, C. Alth apt., J. łoUohowsłi apt.} w■ I/«-oAt6yc«: Dobrzymeęki apij w Glinia 
waćN A. Hihn apt., w Ghtnkmmołśt A. Botesat agii, w flaJ.esw. A. Gc^sonner apt.; 
w Jaroiłamn: J. Rohm i L Wfiłocki apij w Krukowi*-.i Fi Sobierajsk. i W. Bedyk apt.

lik, F Gaideoakai t  p  m J. Bonainer «  womp^ w 
d i .  Alb. Amirowwz api i w Btrwj«: J. Zgó apt.; 
k»h»wa ant. F .'unrogiewiet- a p t , A. donwetz spadkj w 

F. Leszezyiski * Wtfowif&ch: Jg. Prosig w Zł wre

Hjtsłccynts W. C. ud ap.. 
,., H. Jawornicki, K; Wianie - 

N tJfP t ŚąeSM: B. Jakubowski ‘.ot., w
v    - Alski apt.} w Prins^U u : F, Nab'
ihor»e: 4. Aleksiewioz apt.. C, llarsch a p t; w S tan i 

NscsokoW Bappaport; w lamopoln . JL Frartz, H 
Tamowi*: W. T. A  WielńgÓrski, W. Mildner A. Gomp^Aj W a WT WOWW. »» ■ ... — —---- — V'

Zbcrtsów N 8ń»emann-, w *yJeutowie M Bard4*z .ot.

Jego M.ośń
król Danii, polecił przez swego 
adjuianta zawiadomić pana Jana 
Hoff, źe wysoce ceni wartość piwa 
zdrowia z ekstraktu słodowego. 
Królewskie oświadczenie brzm jak 
następuje: „Z radością spostizeglem 
skuteczność leczniczą Hoffa eks
traktu słodowego u mnie > u wieln 

członków mego domu".
PaLliezne podziękowanie i sprawo- 
cu tnie Icczn. r  d. 21 sierp. 1882,
on matki, która donosi, że w domu 
panuje nci°cha z uego powodu, po
nieważ córka jej niebezpiecznie 
cLora, za pomocą piwa zdrowia z 
ekstraktu słodowego i skoncentro
wanego ekstraktu słodowego, wy

zdrowiała.
Do c. k. dostawcy naiwor p. J a  

a a  H o f f a ,  król. rad y komisji, po. 
dadaoza c. k. iłotjgo krzyż* 7».łngi z 
koroną, kawalera wys. orderó  ̂ pru
skich i niemieckich, i .ryłączui-go fabry
kanta J. oa Hoffa ekstraatn słodowego, 
dosl ot na".«. wijlu książąt Knropf, 
we Wiedniu, fabryka: Grabouncf, BrSu- 
nersti-asce 2. Kuutor i skład fabryczny: 

Grsben, Brauoerst. 8.
Moja jedyna córka, cierpiąca 

od pięciu lat na uciążliwy kaszel 
bole w piersiach, nie dawała ża

dnej nadziei wyzdrowienia; pewne
go dnia zwrócono moją uwagę na 
ogłoszenie w dzienniku i kupiłam 
na próbę pańskie wyborne piwo 
słodowe.

Od tego czasu, to jest od 
styczuir Jo lipca, zażywa moja 
córka piwo słodowe, i tak dr.lece 
przyszła do siebie, że uznal:śmy 
ją za uzdrowioną. Pani jako wy 
bawicielowi życia dziecka naszego 
składamy żywe podziękowanie. 

Neumarkt 21. sierpnia 1882.
Z uszanowaniem 

ICHL, właścic. dóbr w Neumarkt, 
w Styrji.

Mniej jak za 2 złr. nie wy
syła Się. 3507 6—13

Główny s k ł a d  we Lwowie Z.
Becker. J. Beiaer, Piotr Hikolascń, H. 
BlumenfeH aptek., Karol Bałłabaii han- 
lel. Biała: Zabystrzan apt. h r i  Zy: 
*szvstkin apteki. Bochnia: Michnik 
BuJzanóit: Jasiński. Czerniotrce: J. 
Golichowski, bracia Tabakar, Ignucy 
ichnirch. Drohobycz: T Jabłoński. L. 
Dobrzy niecki, Gródek Zipins, Jaroztasc: 
J. Rhun apt., 8 E tenberg, Wiiłocti 
ipt. Jasło: T. W. Bar-rłewicz apt., Ko- 
lomyja: Jan Bidoro- ics. Kraków Jan 
(aniga, J. Trauczyński, Ed-,ąró 
Fnchs, W Redyk Stokn-r, Wiśniew- 
*ki apt. Nowy Sąez ,1. Grossbi-« i i
pteki. Przemysi: M. Kozłowski, V  

Krng i rszystkie apteki. Bze gzów A 
Sar^iśski apt w Rynka. Schaitt r tt 
Como.. Neugebauer. Sambor: F Ma - 
resch, Alekai^wico apt. Bartok: Hooh- 
dorf, Józ. Rynczarski. Stcnuło .^ti: 
Jan Haorra i Albin \mirowicz ap: ekar? 
i Kalmas Jonasz, iotryj: D. J. Nuseep 

»tt A Cmp., obie ar'te’.-i. Sucza^a 
Ec.. I .*zka apt.: 'Tarnopol: wszystkie
apteki. Tarnów-: “W. Miildner. iw atono : 
Tomaszewski apt.

Założona 
T: 1679.

0<
W '

FABRYKA
przednich

holenderskich 
L I K I E R Ó W

Skład fabryczny:
we W I E R A I E ,  I .  E o h l m a r k t  4 .

Dla dogodności P. T. publiozcości można tyofi 
prawd iwyob likierów _abyd także w znanych 
bandiaob znaczniejszych.

Przeciw łyninom 
siwieniu włosów i tworzeniu 

łupieży
skutkuje według codziennie nadchodzących świa
dectw i jii-n  dziękczynnych jędrnie i wyłącznie

Olejek taranowy dr. Moras
Szcnowny panie aptekarzu.

B , nu hu i u p-oysłanie mi rislkiej fltzzki ol -jLu taninowego dr. Ke- 
r? s. Skuticsność * go środka jest wyborna, wyps danie włuad ustało, a 
nawet gęsty porost ię okazał.

, ieleń, d. 6. * tycznia 1880. Wilhelm Wagner
ci\onek o. k. teatru n^dWoruego.

Szanowny panie aptekarzu Ffirst w Pradze.
Kilkorakie środki lecznicze :ic by ty w stanie wyleczyć wypadanie 

rło ów, »ż z- poradą mego lekarza zacząwszy używać dr. Moniu olejek 
t.ininowy, który . krótkim czasie wyieozył słabośd Ze wzglęou na zasłu- 
IF8 wyrażam publicznie temu preparatowi moją pochwałę, a wynalazcy 
najgorętsze podziękowanie.

Praga 10. lutego 1877. Kineley
Panie aptekarzu Józefie FUrrt w Pradze, J 

Z  radością mogę panu donieść, że w skutek użycia olejku taninowego 
dr. Morai trwi.jąoe od d„óch lat wypadanie włosów, znpełnio n.talu. Mam 
nadzieję, śe jgrzy ęomocy tego srodk odiyekam dawne mmc włosy piękne.

Marja Źarembowa.

Pierw&ey i najtiylornięjsey orygi
nalny wyrób c. h. nprz.

Pieców
do regulowania i 

napełniania
R. G eb urłh,

e. k. nadw, nu>ssijiiisty 
są do nąbyoia

we Wiedniu,
V I, E .A is e r s t r .  7 1 .
Hnstrowanc cenniki gra- 

.tis i franco. 3662 6—20

Ogłoszenie.
Zarząd dóbr biskupstwa łać, ? 

Przemyślu, podaje do wiadomości, że 
od 24. marca 1883 są

do wydzierżawienia
w tych dobrach, mianowicie:

w Cieszanowskiem. folwark Łu- 
bawiec z propinacją, tudzież folwark 
Glinki,

w Jarosławskiem: folwark Rady
mno, tudzież prawo propinacji,

w Brzozowskiem: folwarki Brzo
zów, Starawieś , Przysietnica, Bliznę 
z propinacją, Domaradz z propinacją 
i browarem piwnym, Golcowa z pro
pinacją, młyn wodny o 3 kamieniach 
i propinacja w Brzozowie.

w Krośnieńskiem: folwark Równe 
z propinacją,

w Sanockiem: folwark Jaśliska 
oraz prawo propinacji w Jaśliskach 

10 przyległych miejscowościach, tu
dzież wyrób kamienia młyńskiego.

Bliższa wiadomość w narządzie 
dóbr w Przemyślu. 39*1 3 —8

Deklaracje pisemne z dołączeniem 
10%, wadium do 24 grudnia 1882. 

Pośrednictwa nie uwzględnia się.

?01-łcrlenbad, d. 1.8 siarpnis. 1079. 
Wielmożny Panie 1

r. Mor aj przynależnąTakie i ja. wyrażam olej kor i  tanino®, emu 
pochwałę, albowiem ten środek cietylko u-hylił wypadanie włosów i two 
rtani-j się łupieży, ieoz spowodował silny porost nowy.

Wi e d e ń .  Andrassy
Do nabycia we flakonach po % zł. i 1 r.ł. ire Lwowie u Zygm. Ba® 

korif, apt. yod ^Srebrnym Orłem, przy ulicy Krakowskiej; w (\ei,>iowoach 
w apt. J  Golii.nowcki! go pod Opatrznością. 3612 2 ?

A S T H M E
Duszność, 
chrypka, 

katary , za
dawnione i wszelkie cierpienia krna- 
łów oddechowych ustępr ą po użyciu 
RURKK LEVASSKTTFA

flteiMLKlfS
Wszel
kie oier- 

. pienia
ner ./owe uiidej ohwili ustępują pp 
użyciu pigułek untinewralgijuj 
D O R O N I]r ,

•intinewrafgijnyćh
W  Paryżu, SUad f ) 4wny w Aptac* i*  L m m o r ,  ru« d« la lb a u a to , **.

ita* można v wizystklch < ić^ny ‘i a' laŁaoh. _______ __J)ort»e i

ż y W ©  F j b l .

Dr. flartmanna I

a d x i ł i u n I
najlepiej utwierdzony środek leczni- 

oy przeciw
rzerzączce u mężczyzn  

i upławom u kobiet,
ściśle podłng medycznych przepisów 
sporządzony preparat, — ljrzy U cz 
w s t n y t i w a n i a  i  b ó ló w , nie 

pozostawiająo po so
bie a k a th O w , świe
żo powstiłe i nawet 
bardzo a a i« ta ran <  
Fe A ^ o a to w a le  
i stosnnkowo say l» . 
k o .  ’.i Jeży wyraź
nie żądać dr. HART- 

MANNA „Auzilinm* dla panów lnb 
kobiet. Takowe jest wraz z uoncza- 
jącą brobiurą i kartą do jednorazo
we. konsultacji w zakładzie p. dr. 
Hartmannu ) we wszystkii h znacz
niejszych aftjkacu do nabycia po 
cenie 2 złr. bO ct. 8518 4—?

Główny skiad rozgyrkowy: W . 
TWA*;KJDV, _pt k „znm goldenen 
flirschen" K uhlm arkt 11 we W ie
dnia

NB. P. dr Hartmann ordynuje 
od godz. f od 4 - 6  w w lir 
-■» J  .dzie, gdzie zajmuje nie także 

jak dotąu leczi i iem wszystkich sła 
jośoi v.kórnych, tajnych Dzczegói 
nie osłabienia, podług doświadczonej 
me^-J ’ ' '■ 'letodjr _ bez skutków nabtępnych.r

R niemniej chorób kiłowych i wrzodów. 
Leki dostarczają się >od dys creeją. 
Honorarium mierne. Także listownie . 
W le d e A , S ta d u , s e l l e r g a s s i  

UY. 11 (jedenaście).
Skład we LWOWIE: u aptece 

P. Mikolasoha.

W KLIMKOWCAOH jee.t w sadzonkach hlkodziesiąt ce- 
taarów rozmaitych iyb mianowicie: szczupaków, Ułów, okoni, 
karasi i płocic hurtownie do sprzf dania. 4047 8_ ?

Bliższa warunki udzieli „Zarząd dóbr Klimkówce" ostatnia 
poczta i stacjo kolei Karola Ludwika Pudwołoczyska.

||T ry ie s teh sk a  l o t e r j a  wystawowa.
f Y t f f f t i  f e n  i *• t l .  4 ,  s t y c z n i a ,

1. Główna wygrana w gotówce zŁ 50000
2 .  G ł ó w p ą  w y g r a n a  n  g o t ó w c e  ^ ł .  2 0 0 0 0  

3 . G ł ó w n a  w y g r a n a  w  g o t ó w c e  z ł ,  }QOOO
dalej

jedna 10000 z ł , 4 po 5000 zł., 5 po 3000 zł., 15 po 1000 zł., 30 po 5' 0 zł., 50 po 300 zł., 
50 po 200 zł. 100 po 100 zł., 200 po 50 zł. 542 po 25 zł. razem

11ÓOO w yg ra n ych  w  ogóle  i / A  iŹj |
Dokładne listy wygranych są we wszystkich miejscach sprzedaży losów do przeglądnienia.

Cena losu 50 centów.
Z a m ó w i e n i a  z d o ł ą c z e u / e m  15 ct. na wydatki portoriów należy adresować do:

L o H e r i e - A b t h e i i u n g  d e r  T r i e s t e r - A u s t e l l u n g
Piazza Grandę N r. 2, w Tryeście. 868i ! _ i0

O przyjęcie losów do sprzedażj należy się udawać bezzwłocznie pod powyższym adresem .^Pd

josy są do nabycia w* LWOWIE w gal. Rustykalnym banku kredytowym, tudzież w Zakładzie 
kredytowym ziemskim dla Galicji i Bukowiny.

A

'W ydatny 4 wMtifciele J . Dobrzański . K. GromaR Odpowiedzialny redaKtor Jan Dobrzański, Z drukarń.' „Gazety Narodowej,”


